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Q u o  v a d is  —  P o la n ia ?
K raków , 10 kw ietnia.

dSorja aa-szyst .k ich  n a d z ie i  i po c ie sze  u  j e s t  
ni j i s z e rp a n a .  O to  ich  k a ta lo g :

*W róku 1920 sądziliśmy, że wsPystko bę­
dzie dobrze, gdy rozbijemy Rosję bolszewicką, 
przyłączym y Białoruś i... U krainę i w ten  spo­
sób rozwiążemy naczelne wówczas zagadnie­
nie naszych wschodnich granic. J a k  w yglądało 
wykomywanie tego planu, aeszyscy jeszcze za ­
pew ne pamięi amy.

W  roku 1021 wszyscy p«-,vtarz|li ołńkem, ze 
potrzeba tylko przyjść w p o y aJan ie  Śląska z 
jego bogactw am i, aby papierow a m arka stała, 
się odrazu co najm niej srebrna i aby odtąd 
■wszystko szlo już jak  po maśle.

W orku 1 ol® i następnym  zajm owaliśm y się 
chw ytaniem  spekulantów  i rozpędzaniem ze­
brań czarnych ąield w przekonaniu, że to  cne 
psują nam pieniądz i śrubują w górę dolara. 
W tedy  także po raz pierwszy w ydrukow aliśm y 
sobie budżet pańsfw ow y, zresztą, całkiem  fał­
szywy i nierealny. Mimo to byliśmy z tego bar- 
•dzo dumni. A kto  w yrażał wątpi iw o™  m y  aby 
n a  podslaaa ie tal 'ego budżetu dostaniem y ja ­
kąkolw iek pożyczkę, ten lokkom asinie narażał 
się na osobiste nieprzyjem ności.

W  roku 1921 w ykonaliśm y wielką sanację, 
o p a rtą  na. czterech błędach głównych i stu 
cz 'o rdzieslu  pobocznych. Byliśmy swego tak 
pewni, że nie «hci<4'śmy słyszeć o staraniach o 
jakąkolw iek pożyczkę. W ierzyliśm y niezłom ­
nie. że gdy zaim ponujem y św iatu nagłym  prze­
skokiem  od bezw artościow ego papieru do złota 
i pokażem y mu. jaką jesteśm y silu gospodarczą 
i jak  umiemy jej używ ać, on sam będzie nas 
b lagal, abyśm y w zię li 'jeg o  kapita ły  w  n a s z ą  
niezawodną, m lm inislrację.

4V roku 1925, kiedy sanacja okazała się mi­
tem , w iara w jej audorwne skutki ustąpiła miej­
sca przekonaniu, że w ystarczy palcem kiwnąć, 
aby  otrzyiiłać zagraniczne pożyczki. Obywatel- 
polski przez miesiące całe słuchał i czym-? że 
różne koncerny bankow e aż zębami zgrzy ta ją  

J i  niecierpliwości, aby nas obsypaó dolara tui,
uniami, jfm.ą.mi,- taelam i. rupiami i jak  -ię  tam 

te Wszystkie zam orskie pień-iąd/.o nazyw ają. — 
U w ie rz y l i ś m y  w to  tak mocno, żo zaczęliśmy 
daiwiąć “»opcje« na przyjmawaffl ; pieniędzy. co 
stanow iło niewątpliwą iiokjśc  w dz.ejaćb e u ­
r o p e j s k ic h  finansów. Co więcej, kłóciliśmy się 
ze sobą zawzięcie, czy n a le ż a ło  »wiązać się’ 
opcją  i czy właśnie z tym koncernem  a nie z 
tam tym ...

W  roku 1920 m inister 'skarbu zrobił w ieko­
pom ne odkrycie, żo w szystko to było htimbu- 
giem  i że nikt na świeeie nie myśli o pożycz­
kach  ula nas.

To nas wybitnie uspokodo. Ze spokojem, 
k to tego  nic mąci już żadna mysi ani żadne ma­
rzeń:?, spoglądam y w ciemność dpia jm rzej 
szego. W«M«o pr/eżni>lo a aliłniy morze złu 
dizeń i nadziei, zaaa inęliśn v wreszcie do zacisz­
nego portu apatji i st ipiftoe .'irtowcj bezradno­
ści. A jeżeli jeszcze kto 3> azr ;n myśli, to o., 
królu , regencji,' zamaobu iln.

A . jnczasem (o my ty lko spoczęliśmy w 
porcie apatji i bezradności. Nawa. państwa, p ły­
nie w rzeczywistości dalej. Tylno płynie bez 
żagli i bez steru , lak , że nikt dzisiaj nie wie, 
dokąd ona ostatecznie znpiynie.

Kalisz, S try j, Lublin to jakby <Apy tej tą- 
jemniiozcj droga,' k tó rą  ta  nawa odbywa, zno­
szona podwodna m prąciem logiki nie myśli, nie 
zam iarów , lecz faktów.

* *

w inien zapom inać o sKornilowiszozyźme*. J e ­
dna  bowiem należy organicznie do drugiej. <b 
żeli zdecydujem y się iść śladem tych a nałogi j, 
to powinniśmy zrozumieć, że stoim y w pun­
kcie, w którym  K iereński rozpoczął już tajem*j 
ne rokowania, z Lorniłowem ... B el to koniec i

Mówi się tu  i owdzie o K iereńszczyźnie. N a­
wołuje się do zrobienia z nią końca. Ale nie u- 
wzglednia. się fak tu , że »K iereuszczyzna« w la 3- 
nie dla lego s ta ła  się odrębnem  pojęciem, że 
z nią końca w tak i p rosty  sposób, jak  się sadza, 
zrobić nie można.

Był upalny dzień 12 sierpnia 1917 roku  av 
Moskwie. Od dw orca A leksandrow skiego T  w or­
sk ą  ulicą postępow ał pochód trium falny, Gra.lv 
muzyki. rozbi zmiewaiy paLijiK.yezuo p ie ś n i ,  
rozlegały' się o k r z y k i  radości 1 zaufania. Maty, 
ohmly o ta tarsk ie j tw arzy generał Kernilow 
odpraw iał w jazd swój do Mokk wy, jako zbawca 
arm ji :w polu i ojczyzny w domu. jako pogrom ­
ca hydry  anarchji i rozkładu, k tórej głowy 
w yrastały  zewsząd. Bod kaplicą Gudcmuej 
Matki Boskiej Iljti.jyjr.kicj, gdzie stanął, aby su- 
pomodlić, najznakom itsze dam y i panny zasy­
pały go kw iatam i. Młodzież ofiłmrska uniosła- 
go na ramionach do pobliskiego T ea tru  Wiel­
kiego, gdzie Kiereński zwoiai w łaśnie paitetwo- 
wą naradę —  ^gosudarstw ennoje sowiT.jSzcz.a- 
nie«. jako w stęp do ułożonego już z korniio- 
wem zam achu sianu. Uównocześme korpus gjifc 
nc.raia Krymowa. ruszył na  B cersb u rg . a dy- 
w izu  dzikich górali kaukaskich na Moskwę.

Był to ostatni cl 7. rań radości i nadziei skaza 
ucj na zagładę rządzonej Kła™  społecznej w  
lto.-ji. Już  m rm jutrz p r z l ^ y  hied-owe w ieści 
Ićulcjar/.e rewolucyjni tak poplątali pociągi, że
Krymów ze swoim korpusem nie mógł w żaden cały system  jego poi i ty ki 
sposób doje*;hać do Betersburga. Kiereiiski -go innych przes-nm.kaich. 
prą/l ulmy zuiósl tak b ;t* zo  na lewo, że po j To też dopóki na [Ku-zadku L  cnnym pu- 
godzil f |ę  z w yjętym i przed miesiącom z pod bliczriej dyskusji nie zjawi sie sp n w a  rewizj; 
piaw a bolszewik,!un: 1 wy-lal rozkaz... aicsztte  tego systm eu. donoty nie Ttnici sco je j ponurej

pytlinit* — r-ljuo yad is ''--- Boloniakc 
v (s-i>

CkKRWONE WINO 
HYOLA P E B Ł E
wszędzie do nabycia!

lipm 1 i początek sierpnia 1917 roku. Wiadomo, ■ dozw olony sAvobodnv powtót. P rasa musi od- 
co było dalej.. j zyskać znów pełną swobodę.

W  jakikolw iek sposób ciągnąć bodziemy pa-, W oisua wierne rzątlo-wi wyruszyły przeciw

W  pierwszej połowie m aja odbędą się aa gra. 
niey polskiej m anew ry dem onstracyjne, w k tó ­
rych weźmie udzi il 120.000 wojska.

Uzc3 cRSieiskt nie zmienił staneaisKa 
u sprawie tiłitffej IttncssMclt

Londyn, 10 kw ietnia (AW). P rasa angiclsk; 
7. przekąsem  zaznacza, że uom esienia pism

sjam sa politycznego, nie da im odpowiedz' na lu n tow n ik om  i o sa c z y ły  ich. Miedzy obiema j ifrancu»Kicb o p o m y śln y m  p ostęp ie  rok ow ań  «  
|“ | | i  ' - -i- .  • . ------‘ pot yc z ka sp ra w ie  u regu low an ia  d h ig ć w  fran cu sk ich  wpytanie zasadnicze, centralne, kapitalne — stronam i rozwinęła się gwałtowna

skąd  wziąć pieniędzy? < ibimy się mr kombi j Buntownicy zajęli stację Gkrowa. w pobliża j A«głft nie odpow iadają praw dzie 
nacjach personalnych, ijk g d y b y  dz^fęk  i cdii Alatini. S«ą to przeważnie oddziały żandar-j Z dobrze jroinformowanego źródła donos.-.ą. 
spraw ność ork iastry  zależały nu od tego, czy , m erji w Salonikach. P osiadaja  oni b a terię  a r - ,ż e  w kolach o iija lm ch  londyńskich nic nie
Ul i ‘ ' ‘
porzącik
mży muc i im io.ją grać, ieCz o 1 tego. w jakim , mat poiowych oraz 4 a rm aty  automobilowe. wiadomo o bliskiej podróży m inistra P e r t  ta dc 

ządku siedzą. | K rążą pogłoski, że także pew na część od- Londynu. Sytuacja  n 'e  zmieniła się wcale 00
Nie myśli się i nie dyjikhitujś! runi Hun. co ro działów lotniczych p rzesz 'a  na stronę bunto ubiegłego kita a rzad aiteielski zsim.uje w te 

’ ' 1 30 ' ‘ ' - ■ • - ' w

Walka eięaiiej artylerii

bić. lecz nad tern. k to  7. kim zw iera , tajne u 
kłady, jakie tworzy personalne kom binacje, w 
jak i sposób rozsadzą m uzykantów . To odw ra­
canie nwa-gi od jądra, k n e s tji . ta niezdolność 
|ii'zemyśleaaia jej od poczet ku do kofma śm iałe 
i konsekw entnie, t-o w łaśnie istoiu i>’ atiaiogji 
z lCiereiiswzyzną, do jakj, j g)? « na.s ta.k cb.ęt- 
nie na;*iąztije.

Bm żuazja i in teligencja r i-wjska w redeu 
1917 ro-zunnaly w śzy.itk0_ 7 w yjądcein jednej 
bardzo prostej rzeczy, mianowicie, że kto za­
czął rewolucję, ten musi skończyć wojnę. I to 
je zgubiło. U nas także myśli się o wszwstkiem 
i r o z u m i e j  _ w szystko •" tw ją ik iem  dno,go. 
żekto  mianowicie chce uratować pań.-(wo przed 
kataM-rd;i .spolęczno-gaspdit .rczu. ten musi

onrzeć; na całkiem

wników

wania, Kornilowa

To mówi o * *
^Kiorońszjgn żnie*, urn nie po­

groź v

—o-

f Ml
l i

P aryż, 10 kwiutiiia. BAT. Bnand odiiyl węzo
i;ij liuni'<.'i-i'iicje— /". Kii nisti (-IU--SI mi,. ive'vm;( rv. 
nyeli. dla luimllu i kolonij. N.-i kont rencj. ej 
om ;,-1 wiano syr.uaoję po lityczną kraju. NyStępni** 
pi-emjor odlij-1 iiaradi- z ministrem Bereti ui w 
kwoslji długów  miedzys‘0juszniezyeh, pnezem 
przyjął Br. B iaetta, deputow anego soejal. rady  . 
kala. B rzypuszczajji że Briaiul zaproponuje 
mu objęcie teki m inistra rolnictwa.

P o m  usmpienla MaiBtiaSs
Paryż, 10 kw ietnia. BAJ’ Minisier Malvy w 

swoim liście z prośbą o dym isje przypom ina, żtt 
zgodzi! się wstąpić' do gabinetu pod wpływem  
nalegań ze strony  B nanda, jednak wobec w ro­
gich nastro jów , s k i e r o w a n y c h  s p e c j a l n i e  p r z e

Belgrad, 10 kwietnia (BAT), Późnym  wie­
czorem donoszą z Monastcrn, że oa granicy 
greck iej słychać nieustanne strza iy  ciężkiej 
arty lerji.

spraw ie stanow isko, k tóre  zajął już byt n i 
Churcbill w czacie k-onfe-reneji z Cadlan::.

S h K S f e Ś B  t S D i lT  S3» i 5t ó »

Gsnertil Pltstlrss kierują ijunism
(Telegram  i sk ro w y  ,,Novr?j Refonuy“).

Belgrad, 10 kw adr ;u. W edle doniesień z 
\te n . garnizon w Salonikach zbuntow ał sie do­
m agając się ust']]een:a. Bangalosa j 
nowego rządu. 1’rzypti zi-zalnic buntem  kieruje w 
generał P lastiras. Zbuntowani zajęli s tację  ra-1

Londyn, 10 kw ienai (PAT). M inisterstwo 
spraw z;igranc:7.uyeli w ystosow ało do lodnyń- 
tk ie j Izby handlowej ]ns-nio w spraw ie s to su n ­
ków handlow ych anglełsko-sow ieckich. Pismo 
dotyoay szeregu jtunktów . poruszsrryeb przez 
delegację, p rzy ję tą  w styczniu przez podsekre- 

| tarza  stanu dla spraw  zagranicznych. Yv pierw ­
szym rzędzie m em orandum  m inisterstw a doty- 

i ( zy -praw y s tra t, poniesionych przez obyw ateli 
powołania angielskich w Rosji. PodkrdSIa ono. że podjęte 

sm /un czacie stata-nia o wyrównanie 
stra t, zakończono.

tycTi

djow ą. Do buntu przylaczy '0 sią v.ieiu w yż-i W ydaje się praw dopodobnem , — stw ierdza 
szych opeerów  żandannei,i w raz z  ich k t e e n - '  mtAnorjal. — że budaąej' się w sowieckim rzą- 
- au tem   ̂  ̂ p7;e zl£1j  ,i ąkonoiniezny przyczyni się do zro-

F ło ia  g reeaa  o trzym aj a rozkaz oalychm ia- rum ienia nareszcie fak tu , że rozwój nornial-
stow ego w yruszenia do Salonik.

Kom endant rządu ateńskiego t w i e r d z i .
; nycli saosiinków hanątluwych opierać się musi 

ZG na kredycie, o iaz, że sow iety nie m ogłyby u- 
całkow iteao poddania się zbum ow an\eh  nalo. Zygj<ać na rynku  św iatow ym  koniecznej pomo­

cy finansowej, dopóki nie uznają zobowiązańży oczekiwać bezpośrednio.
^e lg rad , 10 kwietnia (PA l ,. \\ cl e p ryw at- poprzednich rządów, oraz dopóki nie okażą urz- 

n \ ‘ h doniesień z balonik, tosiada bunt vrojsko- eivVy ch zamiarów w k ierunku uczenieii a za- 
wy ni ino uspakajających  Komunikatów ur/.ędo_ cK»£ć tvm zobowiązaniom, 
wyeh większe rozm iary, badzą. że niejiokoje

ULia dettinisłrttcit przeć apCizcfiśt.nją
rasa.

Ksjffc letia Blwatfcda Mtsfu
fislftiskisma pmismi

Bruksela, 10 kw iętnai (AW). W  czasi- p rzt-

  w związku z uc 'oczką 9 'i t ,  Plasti-
env jego osobie, jtrzychodzi do w niosku, że je

<lnltp::i iitiemiośi! w' ^-.-it.ó.tjfie LU f cl j n- €jdm 
Jiebnąć od rządu l.yeli. k lóryeh ])ómoe i W s p ó ł ­
praca jest niezbędni} dla realizacji program u 
Brianda. W tych w anm kaeh. nie ch cą c  stw a- A te n y , 10 kwietnia (PAT). A teńska A ". Tel. g łądu w ojsk w obecności króia i prezesa tni- 
rzać tru d n ości d la  rządu, ani tuż narażać jogo Wedle ćliej ilnyeh sprawozdali, poddali s ię  i kstrów P o ide ta  zaszedł bardzo niem iły  incy- 
jjo litrk i na ni('powodzenia, z d ecy d o w a ł się p rzyw ód cy  buntu w Salonikach w raz z 200 żo l- (lent. Mianowicie tlnm  na wMok P ou le ta  za- 
ustapić z g a m n etu . ‘ I n ierzam i. Będą oni odstaw ieni na o k rę ta ch  w o -’eząl krzyczeć: »P recz z P o u le ten i, niech ustąpi

W odpowiedzi na to pismo Briand wyraził iennych do A ten . Bizywódcy buntu będą p o -‘ P o a le t . precz z arm ją .  W szczęto w ielką wrza- 
uslępująćem i m inistrowi szczery  ża l w sw o jem  baw ieni przed sąd  w ojen n y . j wę. tak , że policja była m uszona rozpędzić
imieniu i w imieniu kolegów w gabinecie, dzię­
kując za lojalną w spółpracę

Ministrem rpraw wewnętrznych 
stał zć

minister robót publicznych Durand.

lYpejsoe
MaKyego został zam ianow any dotychczasow y J

'hlicznvch D urand. ] rzec po nocą
Zbuntow ani poddali się na k ilka  m inut

W iedeń, 10
I>n is,<e« donosi 

O gouz. 1 '-j 
nizonu w Salonikach 
dwa strza ły  arm atnie, i 
w pelnetn uzbrojeniu 7. 
lulali si4 w okolice w

kwietnia (PA i 
z Beleradu:

»N eue

D8*e*siMtsJi5e Mtfswsy snaeckie
('Pd-ligMui w):isr IV . . \ m v f j  f f .■ f . i-n i >--Ł>-

. . .  . T  Bua areszt, 10 kwiein-'a. Z pogranicza sow-iec-
Feiie cu urly lcrp  polowej pułk. K a k a rd * a  i na.-fjjr.a 1  i^ P li.-Jc Iu Jn d l •« ieśei p p rześiin ic  b-ch i  ;rh 

! k a f lk u ^ is u . którzy uchodzili dotychczas z.a1 newraeh armji czerwonej. Biorą udział w  nich
>untown:ey | ocLlzialy okręgu wojskowego (kiesy. Je k .u e re .!

(iclcgram  i.-kiewy „Nowej Refoiiny“'. ! łtun, aresztu ją c  k ilk a  osób 
Londyn, 10 kw ietnia. Z A ten donoszą ż- '

<loi tóktsfle otozyiTiitS poHinisti 
Plntyny

(Telegram iskrowy „Nowej Reformy'1).
BerBn, 10 k w ie tn ia .  W e d le  d o n ie s ie ń  z Tran.s- 

w a lu  u h y w a tc l  n ie m ie c k i  Merenski odkrył tani 
olbrzym ie zloza p latyny  w s k a l a c h  p i e r w o t ­
nych. Pokłady  to są m.k o bfi te ,  że zapotrzebo- 

anie p la tyny  będzie mleć pokrycie na <ysiąr»
In i

wnocy nastąpi! bunt wojsk gar- pr/.yjaeud d y k ta to «  Pan 
Sygnałem  buntu były I l ^ i o z y h  komendatow.

■alosa. B

•° korpusu w Sa- noslawia. Ghaikow a i MohJawdBej republiki

J.000 żobiier/y  opuściło 
8 arm atam i koszary  i

ionikiiifli m em orjal, z ^następującmni żądaniam i: sJwiecAiej. Ilość wojsk tych oceniają na 40.000 
Pangalos ma ustąpić, ma się utw orzyć now y'a,nin czetf* i^h stoją gleui Budienny i Tuchaczcw - 

i rząd neutralny , ktćnu ]>rz(‘i',rorvadzi w ybory bez ski. M aneury m ają clm rakter dem onstracji j

la.-odmczy zsmh na pscisj 
p o sp ie szn y

(Telńgram własny „Nowci Reformy"). 
M onachjum, 10 kw ietnia. Na pociąg pospic-. * t * * . * , I 7 — - - - - - -  »•»> L t o  [K 'O j/tL

A ia t in t .  gd/a-.: S"'Ojeg< ! pr ,,.i.ję Vż do  nkonc.zem.-i w y ’,mrów inn pozo  ' ii -»e4»v  t r a k t a t o w i  p o l s k o -n im m is k i e m n  i z a - ; s z n y  B e r l in -M o n a c h ju n i  m ię d z y  s t a c ja m i  L oech
czasu p.izelivwal kVóul Ham id. B untow nicyjstać na urzedzm prezydent. K juubineujŁ — !nkorzunenni uznaniu przez AYir.ehy pizyląeze- 
stoją jo d  d"wódz.twtdn koirieiulama 111-go pul 'W szystk im  wygnańcom polhyezuym  ma b y ć 'n ia  Besarabji tl0 Rumunji.

heim  i PaśSiiMr dokonano zam achu, 
podłożyli na to r szynę, wagi 200 kiiogram ew

b p r a w c y

P r z p d o  n a d  S o s f o r e m

Przeklau z francuskiego przez M. M.
(Ciąg dahzy) 14

Niesiyeliane przedsięwzięcie —  m yślał w d u ­
pku Je rzy  —  które  tym* tyło pochłonęło 
istnień ludzkich. Niebawem mini oglądać mau- 
Zeleum, gdzie złożono kości mówcza,s pole­
głych.

Sebdul-Bar był "właśnie celem tej z b io iw e j 
pielgrzym ki.

Upal dotkliw ie daw ał się we znaki, na szafi- 
powern lic nieba plonęto słońce, jak  ogień roz- 
żaipAjje, a, ziemia ćala, mwsuida, Sucha i skali - 

zdawała, się jirzepojona żarem  pod oślejaia- 
•l%eym blaskiem  tego słońca, tyćli skal, tych 
kkdych domów i lśniącego błękitu morza.

br
puszczono lodzie na wodę i ładowano na

zasyjiaiiyiii odiamami skalnem i i gnib- 
=>Zoini kam ieniam i, poczem utw orzyi się o rs/ak , 
l)0luzedzony przez m arynarzy, niosących wień- 
Ge> przysłane przez liczne korpurauje, oraz k il­
ku oficerów, angielskich i włoskich- Droga 
■■ioJia poił górę wiązką ścieżyną. Miejscami 
trzeba było mijać pozostałe okopy, przez k tóre  
kń jseow i Sencgalczycy poprzerzucali deski. 
'  ojskuwi tłum aczyli na  miejscu operacje wo­

jenne. "m ęczenie i upal dokuczały  w szystkim , 
Pod wpływem go rąca  roztopione szminki i róż, 
^plyw aiy strugam i po tv. m a c h  pań, ale n ik t 
ll 'e  narzekał.

W oddali zarysomatfa s™ biel tej mielkiięi 
kostnicy, do której zwolna zdążano. Lczestm  
cy pielgrzym ki minęli dwa cm entarze, francu­
ski i angielski —  rzędy niezliczonych krzyżów , 
nw ciągających ku słonecznem u niebu prosie, 
drew niane ram iona.-' #

W ysoki kom isarz przemów d krótkb z głębo­
kim i zwruszeniem , po nim, jakiś pułkow nik 
angielski podnosił b raterstw o , łączące poieg 
lycli na. pkfću boju. — N iek tó rzy  mieli Izy 
w oczach, a Je rzy  myślał o pułkow niku Long- 
fieklzie, o jego m etodach i polityce a n g :elskiej 
w ogólności. Mysi jego odbiegła daleko od 
tych gumbów...

Boeiiód ruszył w milczeniu dalej. Zdaleka 
widno było mnuzoleiuń, podobne do spokojnego 
meczetu.

Ci, co pierwsi weszli, mimowoli cofnęli się. 
W nętrze, otoczone drewnia.neini szta-elietanu. za 
-ypaiirebyioolbrzymlą uiram idą z kości ludzkich 
i bielejących czasek... Ziemia, poruszona k ro ­
kam i w chodzących, zaczęła się usuwai z pod 
ich stóp, a na wierzchu złożone czaszki, poczę­
ły staczać się tui dót... Jed n a  z pań zem dlaia — 
Je rze  trzvm.il zwrok lOjgircie utw iony w te 
straszne białe czerepy — i czul, że nie może 
nie patrzeć na liii.... -Uimre zachodziło powoli, 
rzucając oślepiające blaski...

VIII.
N oc-już zapadła, gdy  na s ta tek  wrócili. By 

się odurzyć i zatrzeć przeżyte w rażenia grozy, 
Je rzy  nocząt flirtow ać z córką jednego i  dzien­

nikarzy. którą poznał byl ul>ieg!e»-o wieczoru 
ł w tej przelotnej nTilosteytaky.e°szukai zapo­
m nienia o Wierze- »

*

Gdy nazaju trz  rano z brzaskiem  w schodzą­
cego dnia ujrzeli nad S jaA lm lęm  złote słońc,e. 
chwilowo uczucie spoKr>ju opuściło zn(-nv .T,'j jd B  

, go... Zbliżał -sTo do WiCiy i w iedział, że ją  znów 
zobaczy, luizytem dręczyło go pragnienie od­
krycia za w szelką cenę jej tajem nicy... j\|v>] 
zastaw ienia na mą pewnego rodzaju  pułapki, 
w racała  uparcie... Boniewa czul { w iedział n ie­
mal uapewno, że byle szpiegiem, zatem  odkryć 
to powinien, zdemaskować ją  i rzuciw szy je j 
w tw arz swoją pogardę, opuścić ją, tyru razem 
na zawsze i już od niej uleczona'..;

lTzypom nial sobie, te jego przyjaciel, Jung- 
.nan , i f j j n n t  go niedawno do am basady , aoy 
|nru pom ógł w w ypracow aniu depesz. Pow ie U> 
'W ierze, a  później przyniesie depesze do jej 
mieszkania, i ta k ' sprawę pokieruje, abv  sam 
jej ułatw ić schadzkę z LongfieUlem, a  avte- 
dy — artedy przychwyi i ją  wroszcie n a  gorą- 
yym uczynku..- Ale pienyej ])ragnąt zaczerp­
nąć spokoju i rrwnowriga ducha, w tow arzy­
stw ie księżnej i udał się do Kalidji. Księżna 
jednak  nie była samą, przy jechała  do niej je j 
kuzynka z F rancji —• że Je rzy  pi/,ez chwilę
ty lko inogl z nią swobodnie rozmaaviać.

—  T rzeba być ostrożnym  —  m ów iła —  hi- 
s to rja  pana  je s t znaną już w szystkim . Ma pan, 
n ieste ty , w ielu tu  n iechętnych, a  ov tym  kra ju  
są zdrajcy  na każdym  kroku. P an  je s t m łody,

lekkom yślny, niech pan będzie na przyszłość
o sL ro / .n ie jn z y m .

IX.
Tego wieczoru byl bal w Peru-Palace i Je rzy  

się w ybrał avraz z kuzynką księżnej. Jeden 
7. oficerów m arynark i zawiózł ich sw oją łodzią 
m otorową.

Og-luszająca m uzyka m urzyńskiego j.nzz-ban- 
du rozbrzm iew ała w olbrzym iej sali, w k tó re j 
w tańcu  ayirowaly liczne pary .

Je rzy  rozejrzał się dokoła... P ierw szym , k tó ­
ry w tej chwili ku niem u podszedł, był angiel­
ski pułkow nik. Zw ykle k łan ia ł mu się ty lko 
zdaleka, to też oerzy  spojrzał r\u niego zdzi­
wiony.

—  Nie było pana avczoraj na balu av amba 
sadzie am erykańskiej?

— Nie byłem  —  odparł k ró tko , poczem do- 
rzucik — Bylein na D ardanelach.

—  Ali, tak , praaada. Mówiono mi, że bardzo 
piękna była cerem onja... A propos nie spotka? 
pan znowu swego przyjaciela Japończyka, p a ­
m ięta pan? Tego, k tó ry  pana ostrzegał...

—  Owszem, brał udział av tej wycieczce, za ­
mieniliśmy ty lko  p a rę  siu w ze sobą.

—  A jednak  on m iał rację w ów czas —  tak , 
te R osjanki są przem iłe, znam ich dużo...

— O tern nie w ątpię.
—  Niebezpieczne, tak , nuiał rację, bo ono 

wiedzą m nóstwo rzeczy... mnóstaaro.-. A to jest 
najgorsze, że jest naw et niebezpiecznem  sltii

clute, to co one mówią aBiedzieć, co one avio- 
dzą... niebezpieczne... mój m iody przyjacielu...

J e rz j  szybko uczynił ruch przeczący, a p u ł­
kownik z naciskiem  dodał:

—  T ak  mój m łody przyjacielu, na pana 
miejscu byłbym  ostrożnym , bardzo ostrożnym .

—  Jestem  dość dojrzałym , aby wiedzieć 
sam najlepiej co mana robić, a  z czasów dzio- 
effistwa zachow ałem  m anję ig ran ia  z ogniem!

— „As yoit like i t '1 — odparł sucho A nglik, 
co ov ustach jego brzmiało: tern gorzej dla eitt" 
biel

Je rzy  coraz bardziej gubił się teraz w dom y­
słach, dlaczego zależało n a  tem  A nglikow i, by 
go oddalić od W iery? Przecież m ógł w łaśnie 
spodzieaayać się, że przez nią, ja k  i przez niego 
najlepiej będzie o aaszystkiem  poinform ow any.

K uzynka księżnej zbliżyła się te raz  do nio< 
go.

—  Chodźm y już —  rzekła —• jestem  zmę­
czona i chciałabym , aby pan odproacadzil mnie 
do domu-

W yszli razem , ale zam iast iść glóavną ulicą, 
skręeila  av drogę, prow adzącą atzdluż daw nego 
cm entarza  i dochodzącą do Złotego R ogu. —  
Ciemno było aeokolo, tylko świecił jasno  w ąski 
sierp księżyca, zawieszony nad  Lyoubeiu, ciszy 
nocy nie mącił ani jeden przechodzeń. D achy 
domów i kopuły m inaretów  S tam bułu  odcinały 
się ostrą  linją n a  tle nieba. Je rzy  avspomniat, 
jak  sam  tu  przyszedł k iedyś, po swej picnvszcj 
by tności u W iery, v

(C. <Ł a.)



N O W a  r e f o r m a

W ykoloił się ty lko  parow óz, dzięki przytomno-* zjaodii. Pr^-wodiuozącym wybrano afela- 
ści um ysłu  m aszynisty , k tó ry  w  porę pociąg  mację wicopr. inż. R o i  l e g o .  pn-ozeea zarządu
zatrzymał.

Kfltistrofiłne eksplizla ns pokłiSzle 
Hattśv

okręg. Związku harcerstwa w Krakowie.
Z kole i wygłoszono przemówienia powitalne. 

Imieniem miimstorstwa spraw zagTaaMioanyeh po­
witał z.jawi urzędnik tegoż mifnfeefcrstwa, d*r B r z e ­
z i ń s k i ,  knieniem ministra oewaty kurator akr. 

New Orlean, 10 kw ietn ia (PAT). N a rzece , krakowskiego dr Riemer, imieniem min. pracy 
Missisipi n a s tą p iła  onegdaj na  pokładzie A opioki spoi. dr Kwiatkowski, mieniem jłrezyden- 
trzecii okrętów eksplozja. Pierw sza e k sp lo z ja .ta  Rzeczypospolitej p. wojewody Kowalikowskie- 
n a s tą p iła  n a  okręcie *0 t-W aring« . Pięć osób z kr« starosta Tohórziwcki, imieniem miasta Krgiko- 
załogi brakuje. Inne eksplozje n astąp iły  n a  o- ,ka wiceprezydent Rolle, imieniem dowództwa 
k rę ta c h  holenderskich »Silvano« oraz n a  okrę-jkoypawu krakowskiego jpulkow
cie »Thomaś*>o W heeler«. 35 osób z załogi brak. 

SiIvano« spalił się.
New Orlean, 10 k w ie tn ia  (PAT). Na pókla-

Zwląaku stowarzyszeń: katolickich młodzieży pol­
skiej te . P.Tnkiewica. 

INkoAću zabrał cios ks metropolita S a p i e l i ;

została ustalona.

d*;e parow ca »Stanćlard« Oil Com pany n astąp ił który oświadczył, że skaut polski, mimo, ze ktee 
szereg eksplozyj. podczas których 200 osób,**'6 zaczerpnął w kraju protestanckim, jest mcc
w yskoczyło z pokładu do rzeki. Liczba osób ri>’m wyraaem zasad chrześcijańskich. Skaut jest 
rannych  w ynosi 47, liczba zabitych jeszcze nie.™ Polsce organizacją, specjalnie pożyteczną. —

‘Gdzie istnieje tyle w;xd narodowych, co u ime, 
tam teehilceirj.e charakteru i orabiaaei za mło*du 
dutzy prawego obywatela, kultywowanie karno­
ści i t. p. ma i>oważue znaczenie.

Ks. metropolita wita zjazd serdecznie i wzywa 
by ykant polski zacieśniał węzły z rolrgją i ko­
ściołem katolickim.

Przemówienie ks. metropolity przyjęto z serde­
cznym aplauzem, zakończyło uroczystość, po-

Rctfa RilnisłrśK o zsjlerzehnlciale 
ned annjfl

Z W  a r  s z a  w y  donoszą 9 b. m.:
R ad a  m inistrów  zajm ow ała się n a  dzisiejszem

■ posiedzeniu, poza porządkiem  dziennym , spra-
■ w ą  odpowiedzi na pismo p rezyden ta  Rzeczy-1 czem po krótkiej przerwie rozpoczęły się właści- 
! pospolitej, dotyczące jego upraw nień? jak o  n a - , w<3 obrady.
czelnego zw ierzchnika sił obronnych państw a. Ju tro  o godzinie 12 w a.ull uniwea-sytetu odbę-

W  w yniku  dyskusji R ada  m inistrów  jedno-jd* ie się w związku ze zjazdem uroczysta sukade- 
m yślnei Zatw ierdziła tekst odpowiedzi, opraco- j mia - Wieczorem tego duia nastąpi samknłęcie zja- 
w an y  piv.cz m in isłerja lną Komisję Trzech., to  zdu. 
je-st prem jcra Skrzyńskiego, m inistra Zclzie- 
chowskiego i m in istra  spraw iedliw ości P iechoc­
kiego. Odpowiedź ta  m a być przedłożona ustnie 
przez p rem jera  prezydentow i R zeczypospoli­
te j Polskiej.

Tezy odpowiedzi głoszą, że naczelnym  zwierz­
chnikiem  sił obronnych państw a podczas poko­
ju  jest prezydent Rzeczypospolitej, k tó ry  swą 
w ładzę w ykonuje przez mini9tra spraw wojsko­
wych. D alej stw ierdzają  one, że zarów no cały  
rząd , jako  też poszczególni m inistrow ie w ra ­
mach, ustaw ow o zakreślonych, b iorą czynny 
udział w organizow aniu obrony państw a. Co 
się  tyczy  Rady obrony państwa, to odpowiedź 
stwierdza, iż obecne je j kom petencje i zakres 
działan ia pow inny być udziałem  rządu.

Poniew aż m iędzy tezam i odpowiedzi a  znaj­
du jącym  się w Sejm ie pro jek tem  ustaw y  o or­
ganizacji najw yższych  w ładz w ojskow ych są 
zasadnicze różnice, p rzeto  R ada m inistrów  po­
leciła  w spom nianej m inisterjaJnej K om isji 
T rzech opracow anie odnośnych w niosków  w  
tej  spraw ie, k tó re  m ają  być przedstaw ione na 
jodncm  z najbliższych posiedzeń R ad y  m ini­
strów . W nioski te  do tyczyć będą kw estji, czy 
w obec u jaw nionych różnic należy w  projekcie 
u staw y  o w ładzach w ojskow ych przeprow adzić 
zm iany, odpow iadające tekstow i odpowiedzi, 
czy też p ro jek t w ycofać i p rzystąp ić  do opra­
cow ania now ego. *-

P o s t u l a t y  ż y d c w s k Je
W arszaw a, 10 kw ietn ia  (AW). P rem j. Skrzyń 

eki p rzy ją ł w czoraj w obecności min. Osieckib- 
go. Zie mi ęc kiego i podsekre tarza  s ta n u  S tudziń­
skiego prezydium  K oła żydow skiego w  osobach 
pp. H artg lasa  i H artste ina . Rostowie żydow scy 
przedstaw ili szereg  postu latów  gospodarczych 
ludności żydow skiej, k tó re  częściowo uznano 
«a słuszne. P rzedstaw iciele rządu przyrzekli, żo 
w  ciągu  najbliższych dwóch tygodn i załatw ie­
nie tych  postulatów ' przybierze k onkre tne  for­
m y.

H s r o s r z c m  p o l s k i m
Nas, co idziemy w nowe życie,
Żołnierzy dnia jutrzejszego,
Z sztandarem wiary na błękicie 
Anioły strzegą!

Przeto nam obcy lęk i trwoga,
A młode życie — silą!
W bój mamy iść imieniem Boga,
Aby zwycięstwo się ziściło!

W bój mamy iść ped takim znakiem,
Gdzie napisano: „Ojczyzna!“
K to Chrystusowym jest Polakiem,
Przed światem niech to wyzna!
W bój mamy iść w hartownej zbrój i, 
K tórą kowala Cnota!
U proga nasza Polska stoi,
Otwórzmy wrota!

A gdy noc czarna świat omroczy, 
Sięgnijmy gwiazd zdaleka,
Przetrzyjmy u rozstaja oczy,
Gdzie krzyż — drogowskaz czeka!

Zwyciężki Qięż w lunie ziotej 
Czarowną ma uredę: —
W  k u źn ica ch  m ocr.o b iją  m io ty ,
J a k  n a s z e  s e r c a  m ł o d e !

Z słońca, co jeszcze nie zagasło,
Sięgnijmy świętych grotów —
Z ust do ust jedno nieśmy hasło: 
„CZUWAJ**!... bądź gotów!

Antoni W a ś k  o w s k i.

2 Weiner ZśfgiMlzsnis T. li. S. 6J.
Ze L w o w a  donoszą 9 b. m.:
W dalszym ciągu walnego zgromadzenia Towa- 

izystw a nauczycieli szkół wyższych, po złożeniu 
spraw ©zdania z działalności zarządu głównego za 
rok u-bicgly, wywiązała się dłuższa dyskusja, w 
której został postawiony przez grupę liiezorgiUii- 
w w anych  delegatów warszawskich wniosek o wy­
rażenie zarządowi głównemu wotum nieufności. 
VI glosowaniu jednakie  wniosek ten upadł 120 le­
gitymacjami przeciw 10.

Ńa wieeaotnieui posiedzeniu walnego 'zgromadze­
nia weszły ua porządek dzienny wnioski komisji 
wyborczej co do wyborów uzupełniających do za­
rządu głównego, do głównej komisji rozjemczej 
i głównej komin ji rewizyjnej. Wnioski powyżaae 
zostały w całości przez walne zgromadzenie przy­
jęte. Wśród nowych 10 członków, których ozęść 
została ponownie wybraną, znajdują się: poseł
Kornecki (Z. L. N.) i senator Kaniowski (Piast).

Zjazd liRrcsfsisfl połsklesa 
tli KttkOUle

Kraków, 9 kwietnia.
(w) W dritrt dzisiejszym rozpoczęły się w Krako­

wie obrady szóstego walnego zjaizd u Związku har­
cerstwa pofekiego, przy u działo członków Rady 
Nacisejnej harccdetwa polskiego, przedstawicieli 
wojewódzkich zarządów Zwią-zków harcerskich, 
instruktorów  dniżyn harcerskich, przedstawicieli 
Kół ..Przyjaciół harcerstwa", oraz Kół starszego 
harcerstwa.

Obrady imp-rzedrzilo uroczyste nabożeństwo, ce­
lebrowane przez te . metropolito A. Sapiehę w  ko- 
bciitile akademickim św. Anny.

O godzinie 11 w auli uniwersytetu Jagiellońskie 
go odbyło feJ"ę uroczyste otwarcie zjazdu w obec- 
łiośe-i ks. metropolity Sapiehy, profesorów uniwer­
sytetu Jagiellońskiego i innych wyższych uczelni 
krakowskich, senatora Adelmana. reprezentantów 
w-larliz, wojskowości, duchowieństwa, krakowskie­
go Towarzystwa stii-zcłeckiogo i t. d. Liczna publi­
czność i młodzież wypełniła aulę po brzegi.

Pierwszy zabrał gi©s prorektor U. J . pref. dr 
Ł o ś ,  k tó ry  w słowach serdecznych powitał 
zjazd imieniem Wszechnicy Jagiellońskiej. Następ

K R O N IK A
K raków , 10 kw ietn ia .

C z e s k i e  o d z n a c z e n i e  d l a  
p r e z y d e n t a  R z e c z y p o s p o l i t e j

Z W arszaw y donoszą:
Poseł czechosłow acki p. F lieder udaje się 

dziś do Spały, celem w ręczenia Prezydentow i 
R zeczypospolitej łańcucha do orderu białego 
lwa. Z loty łańcuch je s t najw yższym  stopniem  
orderu i nadaw any  bywa jodynie głowom pań­
stw a.

G o ś c i e  c z e s c y  w  W a r s z a w i e
Do W arszaw y przybyli z Czechosłow acji de­

legaci K as C horych, celem naw iązania stosun­
ków  z polskim i działacza.Ttv, a także dla dok ła­
dnego zbadan ia  adm in istracji polskich K as 
Chorych. P izy jazd  ton w iąże się z majsicem 
nastąp ić  przekształceniem  dzielnicow ych K as 
Chorych w  P radze czeskiej, na kasę  cen tralną 
z filjami dzielnicowemi.

Przyjechali: sen. Ja,roś Rudolf, dy rek to r o- 
kręgow ej kasy  prask iej (Sotcj. dem.), po-s. Emil 
E p a tn y , prezes w inohradzkiej kasy  chorych 
(Nar. Socj.), A ntoni 1 lejnie —  d y rek to r smi- 
how skiej kasy  chorych (Nar. Socj.), F ry d ery k  
Beneś —  prezes smiliowskiej kasy  chorych 
(Nar. Socj-), K am il Nnum ann —  w iceprezes 
p rask iej okręgow ej kasy  chorych, p rzedstaw i­
ciel czechosłow ackiej prasy , a  jednocześnie g e ­
nera lny  d y re k to r agencji *C entral European- 
press«” i » Cen tra ł Em -opcanradio«, red . Svi- 
how sky, Paw lak  F ry d ery k , d y ro s to r  k asy  wi- 
naliradzkiej (Socj. Dem.), H alina A leiza (Nar. 
Socj.), dyrekto-r kasy  w inhradzkiej, Zeclcnieek 
F ry d ery k  —  prezes kasy  ż iżkow skitj (Nar. 
Socj.) i Joham ris W acław , d y re k to r C entrali kas 
chorych (Socj. Denn).

O g b l n c - p o l s R I  ( u r a i e j  s z a c h o w y
Z W arszaw y donoszą:
Dniu 11 brn. nastąpi pod prłńw odniclw cm  

prein. Skrzyńskiego o tw arcie ogólno-polskiego 
z jazdu  szachistów  w W arszaw ie. W  poniedzia­
łek  o godz. 5 rozpocznie się tu rn ie j szachow y 
o m istrzostw o Polski i nagrody pieniężne, p rzy  
udziale 18 do 29 najw ybitniejszych szachistów . 
T urn iej potirwa około 3 tygodni.

Z a Ł ^ k a s i^ c ie  h s a g r e s s i  
p p s c a w a n i ó w  w a u y s S o w y c f i i

Z W i e d n i a  donoszą:
Na wczorajszem końcowem posiedzeniu Związku 

pracowników umysłowych uchwaloao po referacie 
na temat jwdożenia urzędników prywatnych jedno­
myślną reizolucję, wyrażającą, potrzebę poroaumie-

w ateych w różfhyoh iMnotwach. a to  ccśem osiąg- obławę za podojrzanoiru osoonika«d, w czasie Kió- 
r.ięeiia równomiomycli ustawodaiwsłw społecznych' rej przytrzymano 17 osób. Z pośród doprowadzo 
na pod&tjiwie istniejących postanowień praw nych.!11̂ 1 P© stwierdzeniu idecrtyozuości, 10 osób w y -. 
Kongres zotif.ał zakończony końcowem przemowie- puszczono na wałnosć, 7 zaś odstawiono do są.du.j
nietm delegata augiefcktogo, który potlwiekowid za w*.t -•ł a  r"ż,nc lM'z'^b:P 'lw a. |
gościnnie przy jęcie w Wiedniu. I -V’ ŁAMANIE. Nieznani sprawcy Iwlamali s.e do j

j nuwzdcannar Jozefa Nowteikie^o przy ulicy To[X>Io-! 
N i e z w y k ł a  k a t a s t r o f a  k o l e j o w a  j w j  •- 12 i Sfcrrtdli bieliznę znacznej wartości. Nar
Z In sb ruka  donoszą o n iezw ykłej ka tastro fie  \  d°  T ,̂ u .(i^ fa™a Bei^ raJ i;r?-y uficy śladahiiiskięgo 1. 2 i skradziono kłka

fraszek wódki, oracz kiilka. pmielek papierosów roz-

TEATRY- KINA- KONCERTY

ratunku.

T r e  a c z y A s k l e d e p i i c e
(Słowacja)

B ezpośrednie połączenia kuriersk ie  ze w szystkiem i zagra" 
nicznerai iin arai ko!e‘owem ;. — ‘W skazania lecznicze: r e u ­
m a ty z m ,  g o ś c ie c  n e w r c lg je  1 i s ch la * . Tdea'ne sezony 
kąr>ieowe v\iosenneł urządzone z najw yższym  kom tortem , 
hotele i wille, przepiękna zalesiona górska okolica. — Pro­
spek ty  i wszelkie in?órniac*e przesyła bezpłatnie p. JuljikSz 
Szperling w Krakowie, uŁ Krzyw a 3, parter. 2633

kołejow ej, ja k a  wydarzyła, się kolo K arw entol- 
lor, niedaloko miejscowości E rw ar. P rzyczyną 
wy.kośęjonia pociągu hyła nieobecność palacza 
n a  parow ozie. Pociąg  prow adził ty lko  m aszyni­
sta. W  pewnej chwili w ychylił się on z p aro w o ­
zu, s trac ił równorwagę j w ypadł n a  nasyp. Lo­
kom otyw a biegła sama. Szybkość jej w zrasta­
ła nieustannie . Początkow o pasażerow ie ni o 
zauw ażyli zm iany szybkości, dopiero gdy  po­
ciąg począł pędzić 100 kilom etrów  na  godzinę, 
pasażerow ie zorjentow ali się. Chwycono za 
kaniulc-e, jed n ak  był już za późno, gdyż pociąg 
w jeżdżał na. zak rę t. P ierw szy w agon wykolei! 
się, za nim  w yskoczył z szyn cały  pociąg i sto-jNÓjgl 
czy i się z nasy p u  wysokiego n a  4 m etry . 1 1 ; %\
osób zostało ciężko rannych , w  tom trz y  śm ier-j
teinie. Szkody m aterjalne są  olbrzymio. N a ' »STANY ZJEDNOCZONE
przestrzeni 120 m tr. trzeba będzie zmienić szy 
ny.

K r w a w a  d c m o a s a t r a e j a  
h s z r a f e f l t e y c h  w  P e le r s h & ir g r a

,jSiegO’l)nia“ domoeij że w Petersburgu odbyła, 
się wódka demonstracja bezrobotnych. Na ulicy 
Niżegorodzkńij milicja sowiecka usiłowała rozpę : 
il-zió tiuTu, łecz ł>ezsku*toczuio. Podczas utarczki 
z tłumu padł strzał, którym został zabity jeden 
z oficerów milicji. Po tym wypadiku milicja dała 
salwę do tłumu, którą zabito cz-tereeil remonsl.-ran- i 
tów.

EUROPY". Wykład 
tzo<l powyższym tytułem wygłosi redaktor K. Sro 
koiwski w Kollegjum wykładów naukowych dzisiaj 

1 *w so-bot*;, 10 bm. Początek o godzinie 7 wieczo­
rem.

KURSA DOKSZTAŁCAJĄCE DLA BEZROBO­
TNYCH PRACOWNIKÓW UMYSŁOWYCH. Zwią 
zek zawodowy urzędników jcj-watnych przystęp-u 
jen do uiucbiemieuia praktycznych kursów, jako to* 
bueWt-eryjnego, stenografji, po-lskiej i niemiec­
kiej, piisauia na maszynie, rachunkowości kupiec 
ki ej, praktyczaiogo zastosowania prawa wekslo­
wego i czekowego i. t. d., a to celom umożliwienia 
cbiwilo-wo pozbawionym )i-o«ad pogłębienia wiado­
mości fachowych. Związek rozpoczyna także w naj 
bliższych dniach ćwiczenia sportowe, jak gimna­
styka, piłka nożna, tenub.

TRZYDZIESTOLECIE „PRZYJAŹNI". W nie-
MUZYKA KOŚCIELNA. W kościele św. Piotra 

w niedziele. 11 bm„ pode-zas nn-zy świętej o godzi-
ine 12 w polujcie pp.: M. lisciwojcwska (śpiew), Jziciię, 11 bm., obchodzi JOJeeie założenia kraikow
Z. Sułkowska (skrzypce).^!. Flasza (organy) " f -  >lńe Towarzystwo rękodzielnicze „Przyjaźń** uro- 
kenają  utwory rchgijne Nowo\\u jsfck?g>o, Schunia- ozystem nabożeilstwem w kościele św. Marka o g'0 
na. \  e :■ iacgo, Hubaya i los-ticgo. ! dizune 10 rano, h wioez-arean zebraniem towarzy-

W niedzielę, 11 bm., o g-odzinrie 12 w połmlnie skicm w Domu katolickich rę-kodaiekHków przy 
w końokde ólarjaokirn wykona chór semina.rjum ujj,.v lY-maa-za
ua u c zy dolski eg o męskiego pod kierunkiem proC ' ^w ie c ONE W ‘sOKOLE. Zarzad Towarzystwa 
t r .  Komota pieśni wcikanocne; zass kwintet stnycz •- Krakowie urządza w
kowy z ko.rnetem odegra ąWesoly nam ' Surzyn- n • o
skicco. A ve Maria i AArgm C. Frant-ka. , robotę, U  km o ma o_ godw.mc 8 w e ™  toa^

W niedziele; 11 -bm.. o codzime 12 w p o ł u d n i e , u ^ o / . y . f e  Sw-mcone, mi któio zaprasza
i • ■ , v?K r, . . . 'J . . - ' w sizybthiiohkościele 0 0 . r  rauciszkanow odegrają utwory

«  ... W D n i a  1 ®  § 1 1  k w i e t n i a

f i g l i i r  iE A 'n ;\

Teatr ntjiki 
n. 5t?vitkiłj3

Operetka 
NOWOŚCI*1 
ć ajslia f 2.
Początek o goiz. 

7*43 t¥tecz6r.

W  r o b o tę  o p o d z ia le  7*30 w le c z e  r e m

Intryga i miłość
z  J a d w ig ą  S m o s a r s k ą  

W  u ic& zlelłj o g o d z in ie  3*30 po  p o łu d n iu
PO LITY K A  I  M IŁOŚĆ

n ie  k f e l ę  o  g o d z in ie  7*30 w ie c z o ro m
C O iiS tE N N IS  O P IĄ T E J

nm pan zdejmaje
Kino-rewja J, Migowej

A

T E A T R  „ B A G A T E L A * *
W  sobotę JnTa 10 kw ietnia o godz. 8 30 rano i w  nie­
dzielę dnia H-go kw ietnia o godzinie J0'30 wieczorem

A R T Y S T Y C Z N E
w w ykonaniu artystów* światowe! staw y:

T r u d ę  VoU?t9 głośna odtwórczyni piosenek fiyw olnych 
(C hansons "modernes) — k a r o !  l i j v a r i ,  światowej 
sław y hum orysta  — Cii*Cle W i t te ls ,  znakom ila pie­
śn iarka 'wiedeńska — A W n r  WT. W e r a  u  — znany 
kom poty lor operetkow y —* M a ry  l . e s e lk  A J e a n  d a  
C ostei* lance klasyczne — \» i l l le  D ie tr ic h  & Łnrą 
duet wokalno hum orystyczny — J e a n  C o m b a s  piosenki 

fila rze  — T o rc i is -K o ś je ra  — znakom ite tancerki

K IJ S A

w
religijne: p. PierOżyiKki (skrzypce) i p. Wójciń-iki 
(wżoiłonczel-i). Przy arganic O. Rizzi.

W koś; i Ne 
łę, 11 bm.. w

k t ó r e
■oich oztonków wraz z ich rodzina­

mi. Oplata wynosi 2.50 zł. od osoby, którą to kwo- 
. tę należy ykladać na Ih tę do rąk kurrora.

'Cie p. lteanan B n i ń s k i  (Poznań) dokonał ort,war- ni a się po^zozegól-nych związków urzędników pry-

0 0 . J*zuiiów na Wesołej w niedizie- 
oaRdie lnAy św i Tej o godzinie 12 w 

po!ud;ie śpi w.:ć będzie p. M;ir>la Huberiówuu, 
prać na skrzypcach p. Mar ja Żnliń-ka, akompaniu­
je p. A. Ź-iliń-ki.

M INISTER K IERN IK  W  K RA K O W IE. Mi- 
ntete-r rolnictw a i ilńbr pań.-twowyc!) d r W łady­
sław  K łen iik  przyjeżdża do Krakowa, w nie­
dzielę 11 bm. i od godz.  10—11 przód poi. bo­
dzie udzielał posłuchań w gm achu w ojew ódz­
tw a. Zgłoszenia z prośbą o posiuebanio p rzy j­
m uje w ydział p rezydjalny w ojuw ólEtw a, I. p. 
drzwj nr. oj c-we;duahiie w drodze telefonicz­
nej na telefon n r.’"1141 w sobotę, dnia 10 bm. 
do godz- 2 popol. Ólinister weźmie udzdal w po­
siedzeniu zjazdu prezesów M ałopolskiego Tow. 
Rolniczego, oraz w posiedzeniu zarządu  grkV.v- 
nego tegoż (Tow arzystw a. W godzimaclt popołu­
dniowych p. m inister opuści K raków .

P0SEL STANÓW ZJEDNOCZONYCH W KRA­
KOWIE. Wezo-raj przyjechał do Krakowa automo­
bili m minister pełnomocny i poseł nadzwyczajny 
Stanów Zjeilinocizonyeli, John B. Stetson. Minister 
oJ'\viedizil kombarza rządiu, p. Ostnowskicgo w ra­
tuszu i odbył z nim jednogodzinną konferencję, 
iutoresująu się żywo sprawami miasta Krakowa.

AKADBMJA HARCERSKA. IV niedzielę, dnia 
11 bm., o godzinie 12 w południe odbędzie się Aka 
demja ku uozozeniu 15-łocia harcerstwa i>olskiego, 
•/. następującym prog«'a«ne-ai: kantata; przomówio­
nie druha Staunnilly: ,.l)oiobek 15-lecda lnweer.stwa 
męjikiego"; przemów ien-ie daulmy Olgi Małk-ow- 
sk.ioj: „Dorobek lń-leda harcerstwa żeńsldeg"0' :;
ohór; deklamacja: A Waśkowski: „Harcerzom”,
wygl-oi p. Roznuarynowski, a rtysta  teatru imienia 
J. Słowackiego: cliór

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE ZA Ś. P. JÓZEFA 
TREPKĘ, redaktora „Gońca Knitkowskicgo**, od- 
[natwume będzie w* lawiiedzialek, 12 bm., o godzi­
nie: 8.30 w kościele X. -Marji Panny przed Ukrzyżo­
wanym P. Je-zuseni. A

ZBIÓRKA NA K O M I T E T Y  ” \RAFJALNE. — 
W niedzielę, 11 bm., odbędzie się zbiórka przy sto­
likach na cele komitetów parafjal-nych opieki nad 
ubogimi. Obecnie, gdy akcja wydawania obiadów 
dla bezroibolmyc.h z dniem 15 bm. s ię  skończy, ko­
m itety parafialne, prócz ubogich, pozostających 
zwykle pod ich o p lk ą , będą musiały w miarę nvo- 
żn-ośol pomagać i wielu beizrobotnym, mając-yni 
liczne rodzimy, które dotychczas korzystały z bez- 
platniych obiadów. Funduszów komitety parafjalne 
uio p'06iadają żoduycli I  c-alą nadzieję pokładają 
w ofiarności społeczeństwa. Najilrobmiejs.ze nawet 
datki przyczynić się mogą do ulżenia nędzy pra­
wdziwo po t rzebu jąe vcb.

PIEKARZE ŻĄDAJĄ PODWYŻKI CEN. 
P iekarze k rakow scy  wnieśli, do m ag istra tu  no­
w y, znacznie podw yższony cenni* na  pieczy­
wo. Żądanie podw yżki matyiwują podrożeniem  
m ąki pszennej o 5— 6 zł. na 100 klg. o raz 2— 3 
7.1. m ąki ży tn iej. K om isja cennikowa., k tó ra  w 
najbliższych dniach rozpatrzy  kalku lac ję  pic* 
karzy , w inna dokładnie zbadać, czy żądania  
p iekarzy są uzasadnione chwilow ą, nieznaczną 
podw yżką cen m ąki.

CZTERDZIESTOLECIE PRACY AFioZŁKA. 
W biurze pod ftnną W ładysława G rabousuego 
praouje, jako aKszor, Antoni laihorda, juz 40 lat. 
Swoją pracą i uezciwośdą ziwhrzył om sobie na 
ogólne lim anie tak stron lnteieeon-ainyoh, jak 
i wspomnianego bhira.

FRZESTĘPCZOŚC W MARCU. \V sta tystyce 
pnziwtępozości województwa krakowskiego za mio 
aiąc marzec czytamy, że zameldowano 2 wypadki 
buntu i oporu władzy, dezercji 16, włóczęgostwa 
i żobraurauy 2)3, dzieciobójstw 18, morderstw 13, 
kradzieży kasowyc-h 1, kradzieży kolejowych /. wla 
nianiom 13, be-z w-laninnia 48, innych kradzieży 
z włamaniem 160, kradzieży bez w łam ania 1.264, 
oszustw 300. przekroczeń przeciw  przepisom lian 
dłłowym 1.282. wypadków opilstwa 742 i t. d.

O.BLAWA ipOLICYJNA. W tych dniach prze 
paoiradzily orgaaui policyjne na poryferjaich miasta

Htff

TEATR Jj/CET-. NS-
.UCIECH,V
ro czą t. przecłsl
o gooz. 5. 7 r

!

plony ot r e i®
ojurzyainych i O f M y d ł !

0  fite plony w ogrodach warzywnych i owo­
cowych osiąga się używaniem nlioszunek n a ­
wozów sztucznych, produkowanych z mączek 
mięsnych, rogowych, k iwi hy jlęcej  i potasu, 
zawiera,ąoych w s r y s tk i e  sole odżywcze w od­
powiedniej proporcji.

Na 100 in2 potrzeba 2 —8 k g  mieszanki.  
W ysyłka w pakietach pocztowych.
Specjalne mieszanki n i  kwiaty  doniczkowe.
Oferty ze sposobem użycia i tabe lą  potrzeb­

nych ilości na  różne g a tu n k i  wysyła odwrotnie

J M H "  lais® rasiiw silmjfl
Józefa i  Karola TowarnicSIth S. S .

Wróblik Szlachecki, p. loco. a*.-,6 

 ----

S p .  d r  J u l i a n  S c h r a m m
W  dniu 31 m arca  zm arł w O kliow ie w  po­

wiecie łiśldm b. prof. U niw ersy tetu  Jas ie lł. di" 
Ju ljan  Schram m , od roku 1910 będący już na 
em eryturze, ż e  w zględu na  w ybitne zasług i 
Zm arłego, zarówno naukow e jak  i pedagog! 
no, należy mu się jak najgorętsze .w spomnicr 
jako  w yraz czci i uznania  d la  jasnego  chara­
k te ru  jego życia, i pracy.

U rodzony w 1852 r. w Lubaczow ie po ukoń­
czeniu gim nazjum  w Przem yślu, oraz studjów  
uniw ersyteckich we Lwowie przez jak iś  czas w 
tem  mieście pełni obow iązki nauczycielskie w 
szkole średniej, będąc rów nocześnie a sy s ten ­
tem  śp. prof. Radziszew skiego przy katedrze 
cliemji. '"H abilitow any jak o  doceni; w yk łada  
cliem ję we Lwowie do roku  1890, k iedy  to zo­
sta je  pow ołany n a  kated rę  cliemji organicznej 
Uiiiwmisyletu Jag ie ll, gdzie pracu je  bez prze­
rw y do roku 1910.

Nie tu ta j m iejsce n a  ocenę, pow ażnej p racy  
naukow oj Zm arłego, tego prawdziiwego seńjoira 
cliemiJiów polskich, w ychow anych w prom ie­
niach jego myśli i działalności. _ W spom nieć 
piv.ynajmimTj należy o sweregu picrwazorzęd- 
n>’ch pi;ac nad działaniem  św iatła  słonecznego 
na  reakcje chem iczne, *> a na.! i za cii pokładów  i 
źrĆK.led mine.raiuych (K ałusz, Iwomicz. Szczaw- 
n ica itp .), w ym ienić chociażby w ypada znany 
pow szechnie pi'zez sp. Sełiraiinma ułożony »Pod- 
ręcznik analizy  jakościow ej*, przez długie lata, 
jako  jed y n y  podręcznik polski z tego zakresu  
służący  do uży tku  ksz ta łcącej się młodzieży.
Lecz jeszcze więcej swą bezi>ośrednią działal­
nością profesorską Z m arły  w ychow yw ał cały 
szereg pokoleń m łodzieży, zapraw iając je  sku ­
tecznie w sw ej um iłowanej specjalności i uko­
chaniu inielkic.li ideałów  życia. Gorące, żywe 
słowo, siane z k a ted ry  profesorskiej, uzbrojone 
doskonale w  głęboką dojrzałość m yśli i p recy­
zy jną jasność słow a, system atyczne i tw órcze 
kierow anie p racą  w  labo ra to riach  i som inaryj- 
nyyh ćw iezeniad i, były jasnem  ogniskiem  dla 
rozniecania św iatła w duszach m łodych. W ier­
ny  sw ym  um iłowaniom  do o sta tk a , tak że  >w la ­
tach  em erytury- nie aa.przeslał p racy  nauko­
w ej, w swern góiskiem  osiedlu na  Podkariraciu 
snu jąc dalej nić sw ych rozw ażań, w szczegól­
ności n ad  przem ianą p ierw iastków  i teo rją  ra- 
njoaktyw njości. W śród  n ieu sta jąceg o  iwytęże- 
nia m yśli badaw czej, szukająńej drogi w  dzie­
dzinę życiio-twórczego światła., zaszła go cicha 1 
śmierć.

Cześć Jego pamięci!

w nie-Iz. o g.

„ Pramieił*'
P o d w a la  6

~ B M O Ł B L M Y D
zaliiLkował 'wszystkich swoich wspóT- 
znwrKlnłków w najnowsze; komeiiji p . t

i ii!  Slf BIS BHEJIlf
W elk a  kom edja w 1- ak tach , — Obok 

okl Lloyda w ystępuje w  lym  filmie 
niebav no odnatez:ony w  Am eryce Polud, 

wyżsay człowiek św iata olbrzym

P A R Y Ż
w  epoce jaz7.-bnndu, m orfiny i kokainy, stolica 
nauki, sztuki, stolica niebieskich p taków  — 
w 8 aktow ym  dram acie z prologiem n a  tle roztu 
źnionvch S tosunków  powojennych w  Paryżu 
P a O C i^ A '.!  T Y T K O  D LA  D O RO SŁY CH

Arcydzieło w ytw órni #Paiuutv>uAiia

,*»
S t r a ć o m  15

Seansy od 5 , 7 I S  

w nledz, o gedz, Z

P O Ł A  N E O H I
w największej tegerocznej kreacji jako

C M S O D Z I E J S A
Kad program koir.edja am erytańska pt.

Z Ł O D Z IE J
v.- g łó w n e j  ro l i  MAC SE .kN E T

❖
❖

W A N D A
Gertrudj 5

Począt. przedsł. 
o (t. 5, 7 i 0-te] 
w niedz, od C-ej.

P O S T R f t C H

dram at sensacyjny w 8 aktach. roił głównej 

sitny jak lesy, zw inny jak pan tera , odw ażny 
jak ty g ry s  cudny  ?ak Apollo FRED TOMPSON. 
Ponadto w program ie LARY SBMON w ruczrów- 
n anei komedii „ J a k i e  s k u tk i  z p tc la  wódki**

X A  BO DY' staw ny atle ta, gim nastyk, żongler i telepata 
w 2  d ram atach  s/cścioaktow ycti ” silnie sensacyjnych

W I E L K I  N I E Z N A J O M Y

T Y A A N S A H A R Y
Ra7em 12 aktów] program u, niewidzianego w  K iakow ie 
PnM oryw a sm yczkowa crk icalra  l pnłku 6aper(lw koi

P o c z ą te k  o  g . a - l e j  o s lu tn l  p r o g r a m  o  g.
J M  Przygi 

P oczą

i s 3

w koi. ■  
S - te ]  ^

Starowiślna 21
Początek przed- 
w dnie powsz. 
godz. 5, 7 1 9. 
n niedz. od 3.

S E S S A C Y JK O -A T aA K C Y JN A  F K E M JE H A

S P U Ś C I Z N A  .  I  
H A B S B U R G Ó W  J

wielki dram at erolyczno-sensaeyhiy w 9 aktach 
W roli główne] urocza rosjanka W iera W oronm a 
i najw ybitniejsi artyści scen  wiedeńskich. — 
B alet i trupa karłów  kabaretn  R onachera — 
U roczystości nocne n a  D unaju. Cz.ar rozkosz­
nego Wiednia. N i e b y w a ł y  przepych i luksus

O d  n lo ilz IcH  d n ia  4 -g o  k w lo ln ia  1926 

r o k u .  — W ie lk i w y tw o r n y  p r o g r a m  
n ie z w y k ło  k a p i ta ln y c h  n e n tu r y j  p .  t . %

Przygoda w nocnym ekspresie
0 ser 'e _  12  aktów  w  jednym  program ie aw an- 
turnićzych powikłań m iłosnych pełnych h«m om
1 Irag.zm u. -  W głównych ro la c h ; hA R W lf 
DEKŁ ulubieniec publiczności s w a ta  i IĄAalz 
HU t' iii Francuzka piękna jak  m arzenie. — W szale 
dancinków  i baletów. — W alka o bogactwo m ię^ jy  
k o l a m i  pociągu. — Czy miłość m ożna • 
EROTYZM J — PRZYGODY! — ROZMAI TOŚCI.

NAJNOWSZE MODELE KOBIECE l

SZTUKA sw.Jana 4



N O W A  R E F O R M A 8

W niedzitię dn,

11
kwietni?. 19-6 r 
o r. S wieczortm I

TEATR BAGATELA
l>nUG I O STA TN I W IEC Z Ó R  
T O E M A T Ó W  T A N E C Z N T C I
w  row nociE z Bukaresztu

GRETY

WIESENTHAL
wszechśw iatow ej sław y tancerki

W p r o j r r a m 'e :  „H epB m Jia  w ę g ie r s k a  U s z t a ,  „ B ia ły  
lK n:tur“  l . e h e r a  i in n e .  — O r k ie s t r a  Z w lą z . M uz. PoL

ffas- CKNY f t l l " J S C  ZN IŻO N E! ~m??.

ZMIANA REPERTUARU W TEATRZE MIEJ­
SKIM. Potnie aa-ivż j>. Smoraroka zmuszona jest za- 
kaurayć wcześniej swoje .występy w tentrze kra- 
ko-Wfkim. ze względu na vo/.p«czyiuiją,eą się kam­
panię zdjęć filimowycli, zmieniono repertuar tea­
tru imienia J- SKw-a.okiogo w len sposób, że dzi- 
R>js«a- jwemjera ..Dam poranka odłożona zosta­
ła na przyszłą sobotę, 17 bili., ztvś najbliższe dni 
zajmą ostatnie isow-tór-zeaiiii- ..Intrygi i miłości'*, 
oraz ...Cetno-Lifho**. „Intryga i mi!ość“ grana bę­
dzie jeszcze tyiko dzisiaj i na szkol nem przedsta­
wieniu -Ą-e wtorek, ,,Cet'iio-Licho“ zaś dwa o sta ­
tnie razy w poniedziałek i środę, . wtfdrfuraai to 
przedi-dawieniu p. Sniwsirska pożegna się z pubii- 
oztiością. krakowsiką. W niedzielo wiecizorem uka­
że się fama' paryska ..Codziennie o piątej", po po­
łudniu zaś komcdja Józefa Bączkowskiego: „Poli­
tyka i miłość'*.
'  OSTATNIE WYSTĘPY ARTYSTÓW WIE­

DEŃSKICH W „BAGATELI1*. Ze,-pól kabareto­
wych artystów a\ ie, kubki eh Arysląpi jeszcze tylko 
dwa razy. a lo dzisiaj, w sobotę, 10 bm. i w nic- 
dizlcle, 1 1  Inn.

WYSTĘP GRETY WIESENTHAL, słynnej ton- 
eoiłii, odbędzie się w niedzielę, dnia 11 lim. w tea 
trze „Bagatela** .o godzinie 8 wieczorem. BLIoty 
aa cenie od 1 —G złotych są do nabycia w kasie 
teatru ..Bagaitda**.

SŁYNNY CHÓR UKRAIŃSKI, pod batutą Dy­
mitra Kotki, wykona na koncercie, który odbędzie 
etę d z i s i a j ,  to je-t at sobotę, 10 bm., av Sta­
rym Teatrze, bogaty i

M h m  Linde przed-sadem
T r ie c i  d ziert r o z p r a w y

(Telefonem od naszego korespondenta1).
BADANIE ŚWIADKÓW. jejat h i nie protestow ało . Dopiero k iedy  we

Warszawa, 10 kw ietnia. To odczytaniu ob- w rześniu zaczęta się nagonka na Lindego, tvte- 
szontęgo akt u oskarżeniu, co zajęło przeszło dy 1 Grabski powiedział, że nie było wszystko

Kredyty na zatrudnienie bezrobotnych u KraKouie
(TeC etanem od naszego korespondenta).

Warszawa, 10 kAvietnia. Na wczorajszom p o -1100.000 złotych. K red y ty  te są przeznaczone 
siedzeniu R ady ministrÓAv uc!nvalono n a g ły ;d la  Lwowa na w ybrukow anie  ulic i zatrudn ią  
wniosek m in istra  robót publicznych Z emięe- 500 ro-botnków, przez 7 m iesięcy, dla Krako- 
kiego aa- spraw ie pomocy finansowej dla. za tru d .j Ava na budowę kanałów celem odAvodnienia 
nienia. bezrobotnych. N a mocy tej uchwały j miasta, uporządkowania sanitarnego miasta i

R oboty te za-U/s godr/ńny, sąd p rzystąp '! na po*ietłz#ftm form alne załatwione. Przyznaję ze forma la lą  W arszaw*. otrzym a ty tu łem  pożyczki od rz ą d u 'n a  roboty około nawierzohni. 
wTizoranszoj popoł. rozpraiwie do badania świad- nigdy m e byłem  i me jestem , nic H. K. U.  n  e  j.200.000 złotych. Layóaa- 000.000 złotych. Kra- trudn ią  razem 740 robotników, 
ków. Rozpoczął zeznania dt rek to r adminiot.ra- poniosło żadnych strat, bo ma wszystko zabez- y w 600.000 "złotych płatne w 6 ratach po 
cyjny PKO. p, " ' ’   ** * *-------- Ł n m . .

AtUIIdiłU.i. ----- ^  „ -------......................................... . /a i i *
Krasicki, Mwb-nlzttjąc. że z ty- pieczone w hipotece na dolarach. O bligacje ko-

• I *.1.  - Li ̂  T 1 I \ 1 rti 1, R * 1. * . 9    T . __ tk , n.l TA -A 1IA Hf' Atu lu  swego stanow iska w y b aw ia ł w szelkie pe t- 1 lei galicy jsk iej znalem już przed wojną. W ie- —
notmocnict.AA a. a  pY zoolacić około.........................iedzy innymi wydał pełno- działem , że skarb  państw a mu
mocmctwo oskarżonemu Banowi na kupno do- 300 mil}onÓAV koron w złocie za wykup tych' 
mu w Łodzi. W ogóle wszystko to robił z upo- kolei, które są położone av Małopolscc i mają

długości przeszło 1.000 Idin. Szedłem po linji 
w ykupyw ania tych oblig.t.-yj i doniosłem o te rn '

W ogóle 
w a,śnienia Lindego.

W  odpowiedzi na Ktda.no p y tan ia  przez prok. 
Rudzińskiego i przeektaw-iciela prok u raf o rj i 
gonor. Y ernera. sekretarz generalny PKO. La- 
Iewicz określił w* zozuankteh swoje kom peten­
cje, przyczem Ayyjaśni!, że jakkolAvick pełnił 
funkcje niejako radcy  pńaiwnego PK O ., jednak, 
ż.o praw nym  w ścisłym tego s ło n a  znaczeniu 
nio był, co ujaw nił w poprzednich swoich ze

Rokowania pokojsine w Maroku
(Telegram iskrowy „Nowej Reformy").

P 2ryż, 10 kw ietnia. W edle póioficjaJnych do. scy i Abd el Kri ma m ają się spo tkać  w przy-
ptemjerotYi U rabskiem u, k tó ry  jak  zwykle n n ^ iu esień . jest nadzieja rychłego zawarcia poko-lszłym  tygodniu av Sueidzie.

ju  w* M aroku. Pełnom ocnicy fracuscy, h iszpań-'nie pochwalił,, ani zganił. Uśmiechnął się tył
ko na. to i po wic dział, że tylko ja jeden p o s i a - j _____________________________
dam Inicjatywę. Zrozumiałem to jako  z a ch ę tę ,
do kupow ania tych papierów. Zapłaciłem  ̂d y ś przez pew ną starą  pannę, która. pow iedzia- 
1.163.000 złotych, ale gdy  teraz wejdzie w ży- ła;
cie ustaw a o w ykupuie tych obligaeyj. t o ( —  Jab y m  was, mężczyzn, k raja ła  na drobne 

znam aeh oskarżony Linde, w skazując go jako skarb  za nie zapłaci 4 — 5 mUjonów złotych, kąty alk i. u potom tłuk ła  w moździerzu, 
źródle wielu uchybień praw nych  ze strony  czyli, że zrobiłem św ietny im eres dla skarbu. | — A za co, proszę pani? Co pani mężczyźni
PKO, N astępnie zeznaje oskarżony Ban: Nie byłem złego zrobili?

WyJuSufenia H. L!b&$c
Warszawa, 10 k aa łania.. Wrzosaj przystąpio­

no do badania, ośka.rżo-uycłi. Na. py!an;e, zwru- 
orno za.rÓAA*no do podsądnc.g'o,, Lindego, jak i 
dwóch innych oskarżonych, czy przyznają sto 
do mfey. odpowiedzieli przecząco.

N astępnie H ubert Linde uciułali) następu ja -’ c ;jem 
c y d . w yjaśnień: W szystkie moje zarządzenia, o ^a r-żo n y  H r y n ie w S
aay n tk ah  /, moich iu m  a j piezesa inL4>tucji (70ffiu v,- podz.i nic b v ; fikcyprc lecz prawdziwy

—  A Avhi.śn'e, że nic nie zrobili! 
A przecież U Duce Jfussolini był

AYcałe pełnom ocnikiem  przy kupnie domu w 
Lodzi I nabyłem  tę nieruchom ość na savÓ( ra ­
chunek, otrzyrr.SAYSzy 520 niiljardńw  marek od azyzną w calom znaczeniu tego slm ra. 
P. K. O. Całą tą  suntę w yczerpałem  na kupno
tleniu, wobec czego nic miabun co zwracać, 

i Co sac tyczy  kupna niaterj.iłów  budowlanycli.
.to  m ateria,ły te m aiem  z eksp loatacji nioich ia- 
sówr. K iedy matorją.ły mksizuly się zftętjpe. zwró- 

P. K. O. pietTądzc.

je s t męż-

oŚAviadcza: Sza."unok

zupełni, samodzielnej ^niezależnej 0,1 rńkojo. i zgodny z j e g o ' A r i l i c S  y:o zd:„vaiam fa l-> et
Ktoif.j n.e znało .*,.-1 szywych rąporlow  o matorjabK-h buuoAvIa.nvch.

k ić iy,y

16-

RozAAńnąlem siilnie PKO
miej 1 olsiki. P ragnąłem  zastąpić nią częściow o( N astępnie zeznają, hnii świadkowie, 

em isyjny, k tó ry  szw ankow ał. Rozwijałem c]o rozpraw y nio wnoszą nic no w:-.-o. 
zasadę decentralizacji i założyłem  G oddziałów. W arszaw a, 10 kwietnia.**Po .w i^ ra jsz e j 
jak  ay K rakow ie, P iałym stoku. Lublinie i m- godzinnej rozprawił*, k tó ^ . s i ę  zakończyła o z .
iiycłi m iastach. Między innym i zalożyknń od- 3 w nocy. początek dzisiejszego posiedzenia
dział av Lodzi. Nie mogłem  jednak P. K. 0 . lo - 'Sąclu uległ pew nej zwloJe, w skutek przcmęczc-

 i; ___ .. __  kow-ać iw p y w a tn y m  domu ze w zględu na jue nia zarówno trybiiaihi, j:,,k obrony i ws-zysLkieli
iaiteresujący iwogram, obej-1 stigc P. K. O. Przez dwa la ta  szukałem  domu osób. uczestn iczący-h  ay rozprawie. O godz. 11.

muja-cy pieśiń n.TrotloAYc ukmińskie, dumki, psal-Tub placu. W tedy  zjitwil się Ran, k tó ry  ośw iad-'staw ił się poszukiw ani od daw na św iadkow ie 
my, kanty, koiendy i AYiośniane jiieśni ludowe. P o -|czy ! mi, że jako fabryka,ut łódzki kupi plac Kcmpnor i Kaszub.
*w: ta!e b.!l^ u  ” :,‘V?’.via V J * Li^ k ie g ° , u!- Shaw-1łub dom, ale na swoje imię, a później odstąpi Cała dzćdejszn. przedąmlmłiwow.i rozprawa (

P. K. O. Dom przy ul. N an ro w icza  pocłoliał _ by ha. rośaa ięc-ona prześluchaniu Jan a  H erza ,- roaiAOnw-yna się wywózkff i touwanie m ateria
mi się. połvewa*ż był położony w dobrem  miej- bydoco naczelnika w ydziału  papierów w arto  j w sHacheinycli, gianitu, manimru i t. p. W cią-
scu. miał duży plac i nie miał lokatorów . W ie - 1 Aciowyoh ay m inistersi wii-" skarbu Na zapytanie ’ 8'u ^"'óch tygodni płac Saski ma być oczyszczony, 
działem , że mogę przepłacić, ała w iedziałem ;rrzCAY0d,liczącego św iadek opowiada o p r a k ty - ^  
tez, jak  w ielką przysługę wysmiaflezę państw u , ce. jak ą  się posługiw ano

2  k r a s u  I z e  ś w i a t a
ZJAZD ZWIĄZKU STRZELECKIEGO. Zwoła 

ny do Muirsizawy n.i dz.ieii !2  bm. doroczny piąty 
zjazd AYjulny delegatÓAV Z>v!ią.zku strzeleckiego 
z całej Pol.-ki, poprzedzony zostanie uroczystością 
z ożema przyrzeczenia, strzeleckiego przez pięciu­
set strzelców obwodu MarszaAY.skiego u grobu 
Niewinnego Żołnierza. Uroczystość to rozpocznie 
nt-za ŚAYfąta w kościele gamizomowjun przy ulicy 
Długiej, a |*o mszy strzelcy pomaszerują na plac. 
Saski, gdzie złożą przyrzeczenie strzeleckie. Po 
przyrzec,ze«iii 1 zo-tanie złożony od z.ja-z.óu wieniec 
na gTobie Nionnajieg'0 Żołnierza.

Obranjy ■zj.WJu rozoezuą się o godzinie 11 przed 
jłoiuiótiiułn w sali Rady miejskiej. Zjazd strzelecki 
zaszczyci swoją _ obecnością marszałek Piłsudski,

Sól Ęal icza^ika j
zaw iera 'a  ca w ydałnie  Jod i b ro m , nadaje »ię do wszelkich 
zabiegów  leczniczych w len zakres w chodzących. W pierw ­
szym  rzędzie » !osu>  się do kąpieli słono--odowych, przy 
a n ^ e lsk 'e ; chorobie, skrohiłach , ptzem ianie m nlerji, lira^a* 
lyczności, zapaleniu staw ów , reum atyzm ie, porażen'uch, 
o lłn szcz u ru , p r/y  niektórych choiobach sk ó n i\c b  i t. d.

Poya‘em s»uży do piukań, WTt̂ ewań i zmywań.
S ó l t a  p rz e w y ż s z a  s w o ją  w a r to ś c ią  s o le  m o r s k ie  

Ik ie  lu n o  t a k ż e  zai  w5»zeIŁi sol© jo d o w e .

kowdlia I. 8 i ou go .lLuy 4 po pokutni,u przy kasie 
Starego 'Teatru.

KINO MUZEUM mt zakońc-zonio programów w 
bieżącym seaotuc AyyśwłefJa w i-obotęł 10 bm. i w 
wodzlelę, 1 1  bm.. program: „Rm-Tin-Tin“. W so 
)x>tę dwa pmgi-amy — w niedzielę trzy progra-
my.

który ay tym celu odłożył swój wyjazd do Wilna. 
SOBOR NA PLACU SASKIM ZBURZONY. Jak

z \ \  nt-ze,.wy doiio.śz.ą. z plac-ti " S ask ieg o  wyAYier.io- 
!to AA-c.z-oraj o d a b i i i e  p l a t f o r m y  c e g ły  i gruzÓAA'. Od

z a g r a n ic z n e
r Do nabycia

we wszystkich aptekach, droguerjach I BkJadach aptecznych
F e p re z e n la c y a  n a  P o ls lz ę  2613

Krakóvą ul. S łj i ła ln a  3 8 , 1 p. — T slel. 305D

U i m  S lI E Ł iiU W Y

R EPER TUA R Y :
TEATR m .  SŁOW ACKIEGO

P o u ic -d L a iek ,  12 b. m.: „Cctno-T.;cho“.
Wtorek, 13 b. m.: ..Intryga i miłość'* (przedsta­

wienia szkolne o godzinie 7). 
środa, 14 b. m.: „Cetmo-Licbo1*.

;ie o swoje zefrowie! I
„Szw ajcarsk ie gorzk'3  z io ła 1* 1
(z marką kognt) csnAcają choroby ®

przo* zugni.skoAvan;e obrotu piomężnesro ay ,łiv ,  ......  ,
łódzkiej P. K. 0 . Moje poglądy w ykazu ją , żelami oil św iadka mi,byciu portfelu akcji T ow arly

opowamła „ , WVJAZD >5ETRoFO H TY  DIONIZEGO DO ZA
przy ucz c aniii cyaui- KOPANEGO. Dnia 13 bm. wyjeżdża metropolita

r a n c j i  w  Ę K O .  B y .a p r e z e s  1 K O .  L n u u :  7 .ay/j-‘ DionDzy, g ł o w a  c e r k w i  p r a w o s ł a w n e j  ay P o lsc e ,

nie. 'w ierzyłem  w poLsltą m arkę, dla*ego też za
y- z Waih.za.Avy do ZakojKinnego aa- celu przedłużeni;

,, ., .. , siw a l)U(łoA\-y i ekspiontai-ji nolclu Ritza. ay Bia - 1 rozpoczętej av roku zeszłym kuracji. Pobvt. metro-
aa szeU ą^ cenę Lupowa,etu dolary i n ie rach o -; lym stoku. św iadek z.mróci! UAvagę. że akc je t e ' pobiy ay Zailcopainem p ^ n v a  czas diiU-zy.’ W zwią- 

1' ^  S‘”lh,'^c P0g>ądó\v byl p. Żaczek, | nie są na giekłz ’0 nc-toAYanc. jednak  były pro- j a^u ,s f;T Jtodiróżą ulegnie, jak słychać, zwłoce za-
z«3 L inde nalegał na nabycie tych akey.j, po- lątwtenie sprawy stałego statu tu  kościoła prawo- 
niewąż. chodziło mu o zr.skanie togo hotelu na '!l,':'Wiin ,go ay Polsce, 
cole PKO.

Na. p y t a n i e  p o r k u r a i o r a  R u d n ic k i e g o ,  śaau.i

późniejszy wsiióIpracoAAnjk p. Grabskiego.
O też ten dom kosztow ał półtora m iijona zio 
tj^ch, co jednak  można, hyio z.am;>rty/.0Avjć 
czynszom w ciągu la t 10 .
- Co i.o sprawy hotelu <ha posloy.-. t o  pizy-jdok odito-wiaur.. i*>- -tKująąJicią z  holcJemJBiizn 

=7cdi do mnie wicemarszałek G dyk z polece-l hyta dok.wi yav:uiu. 
nia marszałka Rataja, i ośaa i a d . . . .  .iczyi rai, ze

pośpąsznie i nieoględuie,
ahaj, wbrew opinji śv, imika. Swiadeż miał w rażanie,

N O W A  R A D J O S T A C J A  N A D A W C Z A  W  WAR 
S Z A W ! E .  IV d n iu  18 bs i ,  n a s t ą p i  urorAzyste o t w a r ­
cie  n o w e j  jx r b k ic j  s t a o j i  nadaAcc.zej r a d jo w e j  w 
W a m a A i w .  W  d n iu  ty iu  p re z e s  R a d y  m in i s t ró w ,  
di- S k r z y ń s k i ,  w y g lo s j  prz.cz m ikrofem  iu a iu g u rac y j  
ne  ptY.cmÓAAÓeuie,

Ą ic iąćka, k i s z  e  h ,  obstrukcje,
'  k a m i e n i e  ż ó ł c i o w e  i t. p. Idealny, e  

natura lny ,  łagodny środek przeczy- S  
szczający, cta twiający funkcje o r g a -  L  
n ó w  t r a w i e n i a  t działający pize* •  

eiwko n a d r a i e r n e j  o t y l a ś c i .  Pobudzają  ape ty t  f  
i wzmacniają organizm. — Pudetko zł 1-50. %

Sprzedają apteki i drogerie. 2156 a

Hartowna sprzedaż w Krakowie: S

Skłsiij ćpłBczne „ ^ . O r j S  śtr. Sebasłjana 9-li §

doszli do AAUiioskn 
wybudow 
dyna aa' 
feruje i 
cenach, 
im dost;
więc i jem u wypłaciłem  całą sumę. Budowa h o - 'jeże li chodzi o papiery specjalnej AĆagi. O czy-' Oboon-fe wycieczka ta bawi n a . śląska opolskim, 
telu d la  posłów przez lk  I\. 0 . nię przyszła doj wiście jest to  zresztą jedyny  w ypadek udziela- p ! ^ e zr"'ie.fe.;ia do'tychę.zŃ3 lcezufcę spółki brae-

na zakupu o lycit papierów za **!CJ .VV ZagrecbLu, oraz kopalnie DeJbruek. Z kolei
'  . wyisecaka zwiedziła stacje radunkw ą, kilka ko­

palu, oraz satopię górniczą ay ryskciwicach.

K r a k ó w ,  10 k '\ietu ia. 
DALSZA ZWYŻKA DOLARA 

NA RYNKACH WALUTOWYCH.
IV ubiegłym tygodni;iu panowała na rynkach wa­

lut i dewiz ogólna dezorjentacja. Z wyżyta przy-zlc 
byt nagle 1 ay tempie niezwykle szybkient dalej pc 
? typował a. Jej powodów nie można dokładnie 
określić, jedynie przyptusKozonia tjik o  wska.rują 
jako na główny motyry ostntnffe aa-j -da,rżenia go- 
spcudaircze ay związku z nada łfrwają.eym brakiem 
lÓAYirowagi budżetowej i biemnym bilansem hantUo-
A Y Y in.

Ró-wniie-ż brać ay tym wypadku nałoży -w rachu­
bę ZAYY.kłą ay takich ra®»,ch grę Berlina na obniże­
nie kursu złotego. Najbliższe dni wjTknżą. ezy obe­
cna sytuacja ay a ł u t ó w  a jeef tylko objawem przej- 
ściiowym, c.zy też utrzyma się nadal z przyczyn 
tirwale działających.

Wcizow.j aa* ciągu popołudnia dolar w ust a wieź­
li cm wahaniu doszedł do 9.75, później osłabł i za­
kończył km sera 9.55, przy tendencji spokojnej, 
dziś zaś ay ciągu przedpołudnia pod wpływem win, 
do mości z \Var-7.awy wzmocnił się pouoAYnie i os ta 
teczdne około południa nieoficjalny ktrrs waha się 
naęcby 9.60—9.70, przy tendencji mocnej. — Ze 
względu na dzień sobotni, obroty nietA-iełkie. Ban­
kowy kurs w Kr,akOAvie podwyższony na 9.05— 
9.10. przy braku towaru, ze względu na. niemo­
żność pokrywania go z powodu żbyt nisko usta­
lonego kur*u. Jedynie wc Lwowie kurs nieco słab­
szy. Nietficjalny 9.40, bankOAYy 9.04— 9.09 Naj- 
AYięeej zareagowała na zwyżkę W a rs tw a , gdzie 
kurs kształtuje się około 9.80 nieoficjalnie, a 9.02 
bankowo. IV Katowicach 9.70. Na wszystkich gieł­
dach nastrój mocny, odczuwać się d.tje brak g o  
tÓAAiki, co av znacznej mierze wpl}'\va na ogranicze­
niê  o b r o t Ó A Y .  Bank Polski poTwj-ż.sizył w dniu dzi- 
siejsEym k u r s  płacenia za gotówkę i ozeki z 8.40 
na 9.

skutku, ponieważ Grabski dał pieniądze Sej-i nai pożyczek 
! moA\i bezpośrednio. lYówezas ztyróciłem się clô  g\Aai-a.U(iją.
Baua o zwrot pieniędzy, co też Bau uczynił. 

Ronię- rum uńską kupowałem  od Marjana Lin.
Co się tyczy ren ty  rum uńskiej i pożyczki, u - , 

dzielonej Marianowu LindeiTU, świadek zezna- ’
tlego nie d latego , że był to Lind.?, ale że by! to! jo. iż M arian Linde c ie szy U m ’ ophiją człowieka 
dobry I n t e r e s .  K enia rum uńska jest to pierw- lm«-atego i solidueo-o.
szoazędny pa.pior, wy-soko oprocentoiwuny, gw a, Świadek w r a c a "  'uw ago byłem u prezesowi 
rau tow any  przez cz te ry  banki angiełskic. wobec j lm idem u, że sum a z . t ^ a a u .  je s t już AvrezCrna- 
tego zgodą tłom s;ę. Kimly w-ysł»ny  na koszt i na przez M arjana Lindego, lało byl y  prezes Lin- 
M arjana Lindego u r z ę d u j  Hor z otrzym ał te : do uznał, iż renta rum uńska na giełdzie 1 .ndyń- 
p.a.picry, okazało się. że gAvarancia ta  była już sk iej stoi wyżej i nie zachodzi żadna obawa. i 
zam a.a, ale to z aa inj wydziału papierów  pro j N a zapytanie przew odniczącego, czy  ren ta  
centow ych P .  K. O.,  gdyż_ w ydział ten M arja- . n in iii.isk a 'p o k ry ła  p ożyczkę"daną M arianowi 
nowi Lindemu zawiele udzielił pożyczek. Harz, Lindomu, św iadek odpow iada: Nie. :,'d n ak

że w inię-

ODROCZENIE WYPRAWY AMUNDSENA. Do
( no.-r.^ z Rzymu, że w,zlot okrętu Amundsena „Nor- 
ge" -ijistai na k i l k a  dni odroczony.

, STRAJK STUDENTÓW W RUMUNJI został 
aąikoncaouy, nyktadj* zaczynają sic ay uniweiayte- 
< a *Ji J it bm.

Warszawa, 10  kwietnia. 
Akcje: Bank Handlowy 1.65; Bank Zw. Sp. Zar. 

4; Starachowice 0.92; Żyrardów 7.80; ChoćoróAY 
3.60; Nobel 1.30.

naczelnik tego wydziału, może zbyt.w iele  oka 
zał uprzejmości wobec brata prezesa, że po­
zwolił mu przekroczyć udzielony kredyt. W
każdym  razie Marja,n Linde byl znany jako 
człowiek bogaty , w łaściciel kopalni nafty, a 
więc jednostka, odpowiedzialna m ajątkow o. —  zes Linde sam o tern w szystkiem  dócytJował! 
MinistwstAYO skarbu w,'ed.zi;do o tych gwara-n-' ----------------- o

Straty były mniejsze AYs,kutelv tego 
dzyczasie Araluta nasza  spadla 

Zastępca generalnej p rokura to rii: J a k  pan
ocena i celowość ekonom iczna tej tra im .ko ii?  

SAYiudek: To do mnie nie" należy  Były pi!c-
S o a a iS s  R l a r i a n u s 2634

G10\’ANM AMENDOLA, PRZYWÓDCA OPOZY­
CJI WŁOSKIEJ I B. REDAKTOR NACZELNY 

ŁMGNDO"
asnar?, jatk j u ż  dociosiliś-my, w Cannes av następ­
stwie zamachu, AA-ykocianego na niogo kilka mie­
sięcy temu przez faszvstÓAv. Według wczoraj po­
danych depesz, mierz,kanie prywatne Amcndoiego 
aostalo znfezcZiOne ay czasie ostatmcli demanst.ra- 
e y j  faszystowskich po zamachu na Mussoliniego.

Esha zamachu na f$u§so!iniego
(Telegram własny ..Nowej Reformy"). 

Rzym , 10 kAvietnia. R ząd w iosk i ma zakupić 
noAYe meble od m ieszk ań  p ry w.-ftnyeh, zdenio- 
low anych przez^ faszy stó w . A m basady: angiel­
ska, niem iecka i sow iecka są jeszcze strzeżone 
przez wojsko.

O b r o ń c a  G i b s o n
(Telegram własny ..Nowej Reformy11) 

Rzym, 10 kwietnia. W edle doniesień dzien­
ników, deputowany adwokat Castinelli zostiil 
mianowany obrońcą z urzędu Y ioietty Gibson.

SpiB3Cz»ni zniiisclB ne MassoHnie^e
R. K a z im ie rz  D u n in  M a rk iew ic z ,  

k t ó r y  od  l a t  k i l k u n a s t u  z n a  o so b i ­
ś c ie  t a k  ro d z in ę  p a n n y  Y io l e ty  A l-  
biiny G i t e o n ,  j a k  i  j ą  samą,, z am ieś  
szcza ay ,.R z eczy p o sp o li te j '*  n a s t ę -  
p i i j ą c ą  sy liyetikę  te j  sjDaaweiZYiii z a ­
m a c h u  n a  Mussoilinnego:

Nie poćhoilzi ona z żadmej
fdyż dojiiero arysto k ra ty czn ej

nie- 
b j i a ,  av

Urodzona y  r. lSTG na, przedm ieściu Dubli 
na D aikey od drziocnistwa zdradzała  cecdiy 
norm alności i parokro tn ie  zam ykana 
dom u zdiroia ia.

Średniego wzrostu i tuszy, u twarzy płaskiej 
i szeroko osaczonych pod krzaezastemi brwia­
mi siwych oczach z zawsze rozczochrana koa- 
fiurą bujnych srebrnych w łosów , Albina Gib­
si n robiia niesamowite \vrażouj0i

Ele scen trycno-ść jej zaelioAvania sie jak rów­
nież mocno zaznaczona erotoman ja, namięt­
ność do spiiryty znru i praktyk religijnych, 
'Wszystko to razem skm dalo się  na dziwaczny  
obraz sprawczyni zamachu na Mussolinii go.

Zresztą nie b \la  on.j, ży ją tk iem  w  rodzinie, 
gdyż jej najstarszy^ w-at. WiPam, obecnie

przażjwszy l a t  59 po krótkiej  a ciężkiej cho­
robie opatrzony iw . Sakram entam i zasnął 

ay P u n a  o’n:a 9 kwie tn ia  1926.

IVj prowadzenie zwłok z domu żałoby L. 5 
przy u). Garncarskiej do kościoła parafjalaego 
św. Anny n as tąp i  av poniedziałek dnia  12 b. na. 
o godzinie 9-tcj rano a  ęo odprawionem n a ­
bożeństwie n as tąp i  eksportaoja Arprost na  
cmentarz, na  które to sm utne  obrzędy s troskana  
żona Avraz z dziećmi i w nukam i zaprasza 

Krewayeb, Przyjaciół i Znajomych.

Osobnych l aw ia d o n rcu  rozsyłać s"e nie bedzie.

Olbrzymie oszustwo
(Telegram własny ..Nowej Reformy**). 

Zurych, 10 kw ietnia. Na żądanie policji m o­
nachijskiej aresiztoAYńila po lic ja  barona Stern- 

o - j  d-- • . noszą- berga , k tó r y  oszukał niemieckich k u p có w  na
cy  ty tu ł loirda. Asnormitne, rów nież zdradzał 3 i pół m iijona !rankÓAV szw a jca rsk ich . Stern- 

. . - i manja,ckie usposobię te, w s trę t do noszenia berg  do spółki z rzekom ym  dyrektorem kopalni
za zasiu"j i}oIo>m1C!Jlj u C’ a P',.^Ahvai  ̂ spodni, pa«ywdzi0AYa bowiem ce ltycką  spód- ąyęgla z M onachjum  sprzedał polską kopalnię 

- '' u -1 na'l|1 sil- niczkę i rozmaAAual tyl-vo po ang ielsku . ąvęgla »Wa1eskat na podstawie sfałszowanych,
aeenut su- 

po paść w

rodziny,
Gibson, ,*  ‘.«T.iię, 1 jroiozoam d la  Ano-lji ąV su 
downiotAY.e w kuH lzk iem  w j 8 8 3 v o t r z y m a ł
tytuł barona Zjednoczonego Królestwa W iel­
kiej B ryianji .jako lord  A shboum e.

W motywach zkodni nv;ąs Gibson trudno się w ykazów , pirayczem za raz po wypla 
dopatrywać jakichś coi^w poiitymiyeh. Prę- my si>rzedażoAvej kopalnia ta miała 
dzej działała owa w mysi zasady, rzuconej kie- trudności płatnicze.

P o  a a n i k n f ę c i u  k r o n i k i
DELEGACJA BEZROBOTNYCH W PREZY- 

DJUM MIASTA. Dziisaj av godzinach przedip«lu- 
i l n w ,» y c J i  ay D o m u  r o h o Ł n ie z y r a  p r z y  u l i c y  D u n a -  
joAATsJacg-o o b r a J o w i a i i  b e z r o b o t n i .  P o  o b r a d a c h  w y  
iomi./a się ó e p u f a c j a ,  k t ó r a  u<Ia> a sio d o  k o m is a . r z a  
nządu, p. IV. Ostrowskiego, celem przedstawienia 
ncl w alony eh r ez ol u c y j .

Na czele, delegacji stali senatorowie Engfech, 
Mbiolek i poseł Bobrowski, ora,z kilku członków 
krakoAAisk.iej Rady robotniczej.

W międzyczasie, gdy deputowani udali się do 
magistratu, obrady bezrobotnych trw ają w dal­
szym ciągu.

DEPUTACJA INSTALATORÓW ELEKTRYCZ 
NYGH W PREZYDJUM MIASTA. Dziś w gmlzi- 
na.ełi przed południowy cdi zjawiła się wr prezydjnm
miasta delegacją stowarzyszenia instalatorów elek 
trycraiych w Kiaifcowie, przedstawiając memoirja}, 
w którym instalatorzy krakowscy domagają się 
znucskwa przywileju wykouywania dopływów do 
ełekT.ra.uncniy jedynie przez eliskeraAYnię miejską, 
i zezwolenia, aby ctoplyAvy te mogli wykonywać 
instałatoirzy pi ywnlni.

ZEGAR NA WIEŻY RATUSZOWEJ. W uzupeł­
nieniu notatek, wyjaśniających sprawę za kupna 
i zmontowania nowego zegara na wioży ratuszo­
wej ay Krakowie, dowiadujemy się,_ że m agistrat 
zegar ton na.byl w fabryce krajowej znanej firmy 
Mięsowicza -w Krośnie i przed kilku dniami zegar 
ten został do Krakowa dostawiony.

Tarcza zegara łącznie ze A\rska.zótykami zostały 
wykonane ay Krakowie. Komplet tych robót jest 
j u ż  na ukońcRcn.ia i  jest nadzieja, że już ay najbliż­
szych dniach nastąpi wyciągnięcie tak mechani­
zmu zegara .jako też czterech tarcz n awieżę, po- 
ezem przAostąpi się do zmontowania 1 umieszczenia 
zegara na Avaoży.

ZJAZD PIASTOWCÓW odbywa się d ^ a j  we 
I-ATiowie z trzech województw Avschi>Jniej Galicji 
przy udaaoJc posłów i senatorów. Na z jeż dem, na 
który przybyć ma 309 d e l e g a t ó w ,  referat politycz­
ny wygłosi poseł Wincenty Witos, referat organi­
zacyjny A Y Y g lo s i  poseł Gruszka.

w m

w nowościach na sezon iviosenny, jak: rypse, sukna, 
wolny, kamgarny, aksamity na kostjumy, suknie 
i na ubrania męskie. Zefiry, dymki, szyrtyngi, 
płótna, wsypy i oksfordy. — Kapy, kołdry, koce, 

pledy i firanki.
n a M ę k s z y  p S i e t o  ź ^ r a r d s ^ s l i i s t i

m falsryszaycli — msSesa

BAZAR KONKURENCYJNY
L A Z A R  F i l l ^ A L l

Kraków, nt. FioriafisKa L. 44, I, pielro, Telefon tir *23
i tu ż  p r z y  B r a m ie  F lo r ia ń s k ie j .  2854

U w a g a  a a  a d r e s . -----------------------B ia  S ió łe h  r o ln ic z y c h  o d l ic z a  s i?  r a b a t



N O W A  R E F O R M A ____ =

Z e  s p o r t u
Zawody piłkarskie o mistrzostwo kl. A. Okrę­

gu krakowskiego w najbliższą niedzielę:
CR AGO V IA— MAKKABI. —  W  niedzielę 

dnia 11 kw ietn ia b. r. o godzinie 4-tej po 
południu  rozeg ra ją  drużyny/ Makkabi i C raco rii 
na boisku M akkabi w  K rakow ie zaw ody o m i­
strzostw o klasy  A. Zawody tych drużyn  nale­
żały zawsze do in teresu jących . Obecnie C m ro ­
wia znajdu je  się w znakom itej form ie, a M akka­
bi będzie się s ta ra ła  staw ić silny opór i w ynieść 
przynajm niej jeden punk t.

1’oprzedzą zaw ody Cracowia TT. i M akkabi II. 
o m istrzostw o klasw R. o godzinie 2.30 popok

W ISŁA — JU T R Z E N K A . W niedzielę dnia 
11 b. ni. o godz. 11.45 przed południem  roze­
g ra ją  na boisku Ju trzen k i w K rakow ie zaw ody

—  W celu niedopuszczenia do zwyżki cen 
artykułów pierwszej potrzeby w zw iązk u  z obni-

Iżeniem się  kursu złotego, mają być jako środki  
przeciw działan ia  zastosow ane  ograniczen ia  kredy­
towe i presja podatkowa.

—  Związek tkalni bawełnianych w Anęlji 
przedłużył tydzień  pracy w oddziałach przerabia­
jących baw ełnę  amtr.ykańską z 3 0  i V» na 3 5  godzin.

FORTEPIANY 
PIANIN H T E H M yn O R S  FpiAEN i\A
Reprezentacja: V/ł. Bolońskł, (Z. Raba r.ast.),
Krakóy/, Rynek £ł, L. 34. (Pałac Spiski). 245)3

informacje przemysłowe i łiandlowe
POŻYCZKA AMERYKAŃSKA DLA POLSKICH 

MIAST W WYSOKOŚCI 10 MIL. DOL., udzielona 
p iłkarsk ie  o m istrzostw o kl. A. pierw sze druży-j przez firmę Ułłen and Co, przyszła do skutku. — 
n y  W isły  i Ju trzenk i. Z aw ody te  budzą ogólne j Fundusze z tej pożyczki mają być przeznaczone 
zainteresow anie- Główne spotkanie  poprzedzi n;l inwestycje miejskie, a więc na przeprowadzenie 
n ad er in teresujący przedm ecz W isła Bez.— J u ­
trzenka  Bez. o godzinie 10 przed południem  na 
tenisam em  boisku.

N A JBLIŻSZE ZAWODY PIŁ K A R SK IE  O 
M ISTRZOSTW O W ARSZAW Y. W  dniach 10 
i 11 b. m. odbędą się ostatn ie  mecze pierw szej 
ser ji rozgryw ek o m istrzostw o k lasy  A.
W .O.Z.P.N. *

W  sobotę w A grykoli o godzjnie 10.80 mecz 
L eg ja—Polon ja.

IV' niedzielę na boisku Skry  o godzinie 12 
W a rszawi an k a — K o ro n a .

W Radom iu dnia 11 b. m. Y arsov ia—Czarni.
SUKCESY PO L S K IE J T E N N ISIST K I W 

CZECHOSŁOW ACJI. Znana w szecłistronm i 
polska sportm enka p. N ow ak-D ubieńska zdoby­
ła  na tu rn ie ju  szerm ierczym  o m istrzostw o Cze­
chosłow acji w K oszycach drugie m iejsce we 
floretach, po pokonaniu  w ielu czeskich zaw o­
dniczek. a m iędzy niemi i m istrzyni czechosło­
w ackiej. p. Fuks. D itbieńska uległa jedynie wę­
g ierskiej m istrzyni, p. T ary .

NOW E REKORDY PŁY W A C K IE . J a k  do-

kamdi-zacji, budowę rzeźni, hal targowych, wodo­
ciągów, lażai i t. p. Pożyczki uzyskały ogółem na­
stępujące miasta: Piotrków, Lublin, Częstochowa, 
Radom, Tarnów, Rzeszów, Kalisz, Dąbrowa, Pa- 
bjanice, Tomaszów, Sosnowiec i Będzin.

O OBNIŻENIE ŚWIADCZEŃ SOCJALNYCH. — 
Przedstawiciele przemysłu i handlu w dalszym cią­
gu zabiegają o zmniejszenie świadczeń socjalnych 
W miarę wzrostu bezrobocia, ciężar utrzymania 
bezrobotnych w miastach przerzucony został — 
z-.lanicm wymienionych sfer — na kupców i prze­
mysłowców, gdyż rząd nie mógł podołać zaopa­
trzeniu bezrobotnych. Sfery gospodarcze uważają, 
że koszty ubezpieczeń społecznych muszą być 
zmniejszone, stanowiąc niejako rekompensatą za 
drożyznę kredytu.

BEZROBOCIE W ROLNICTWIE. Na terenie 
Rzeczypospolitej znajduje się obecnie ogółem oko­
ło 10.000 rodzin rolniczych, pozbawionych pracy. 
Przyczyna nieznanego dotąd w Polsce w dziedzi­
nie rolnictwa bezrobocia w takich rozmiarach, są 
zarówno redukcje oszczędnościowe, przeprowadzo­
ne przez właścicieli ziemskich, jak i akcja pairceła-

x- , , . , . , , ,, cyina w związku z wykonaniem reformy rolnej,noszą z Nowego Jo rk u , niem iecki p ływ ak, Ra- - . . .
- ■ , i t i - - .  u e s t  n a d z ic y i ,  ze  p e w n a  ezesc ,  n i e z n a c z n a  z re sz tą ,dem acher. p o b i ł  d w a  r e k o r d y  ś w i a t o w e  n a  .RIO: . . . . .  , . , . • , , ,„  . _r,n - /  , . . - . • , robotników roluycii wymiana zostanie do r  ranejt.v. i o00 rntr. sty lem  piersiow ym , ostagaiac cza- „  , , , ,,1 - - e j -  'P o / . a l e m  o s ła b ić  b e z ro b o c ie  m o że  ty lk o  z n a c z n e

przyspieszenie akcji parcelacyjuej.
ZAKAZ PRZYWOZU STARYCH MASZYN DO

n v c i / i u  ■ ■ - u  r, 1 R U M U N Jł.  Z dniem  1 kw ietn ia  w p ro w a d z o n ą  zo-ł t  Y S iL lM . N a  tu r n ie ju  w i e l k a n o c n i  m w  l a r y - i
żu, m istrz Polski. C zetw ertyńsk i odpadł w grze i 
m ieszanej oraz w grze podw ójnej, zaś w grze 
pojedynczej po kilku  sukcesach nad B anautcm  
G:2 G:4, T ihym  0:4 G:2 i Asudicm  0:1 G:2, zo­
s ta ł pokonany  przez doskonałego B.urclelia

sy C:5G‘7 i 7 :85 !, zaś Niemiec Froliclt w ygrał ( 
bieg na IGO v. na plecach w czasie 1:0S:G. 

POLSCY TEN N I3IŚC I NA TU R N IEJU  P A -!,

sfala w 1’umiTnji ustawa, zakazująca przywozu 
maszyn i urządzeń dla przemysłu wiókiciMiic-zcgO, 

jo starej konstrukcji. Jednocześnie ustawa ta wpro- 
I wad/.a zakaz wwozu nowych modeli maszyn, cał- 
! kowitych urządzeń, oraz poszczególnych części,

4:G 8:10. K leinadel w grze pojedynczej pokonał 
Lew ena G:2 8:0, ale odparli pobity przez zna­
nego D enis L a tiren t‘a 3.G G:7. W  grze m iesza­
nej K leinadel g ra  w raz z p. H olding (m istrzyni 
F ran c ji na k o itach  k ry ty ch  na rok 1920) i P '>iV ;.iv"
konali oni parę Y erken— C anet G:3 G:2. W  grze i ' ,D'!| , -, •. . r-i • , • • -i b ! przemytnictwo. Ustawa la posiadapodw ójnej K leinadel g ra  z jednym  z n a jle p - , . - , , . 1 ,* _ * J _ P_ _ - i  . - v - ę / . e iu c  d u i  loao& kiejęo  p w n i y s f l u .n . i io n i  i c h m  • r a i  a -S J iy e U  g r a c z y  t r a n c u s k i c h  C o u H c a s c m  i  o b a j

pokona li parę Ju co b —L erau t 6:2 6:2. oraz p a ­
rę Perier— Caudelles 0:2 G:3.

k tó r e  b y ły  w u ż \  t k a  w i n n y c h  p a ń s tw a c h .
Im p o r to w a iu y c h  maso.yn w łó k ie n n ic z y c h  z o s ta je  

l c a l c m c n l o w a i i y  pize'/, n ń n .  p rz e m .  i luwulUi. Obcj-  
; śe lc  w s p o m n ia n e j  u s t a w y  p rz e z  n i e z g o d n e  z p ra w -  

; d ą  w y p e łn ie n i e  d e k i a r a c y j  i m p o r to w y c h ,  b ędzie  
c ig a n e  n a  p o d s t a w i e  p r z e p i s ó w ,  z w a lc z a j ą c y c h

s z c z e g ó ln e  zna-
k tó r e g o  *4/.ow*

Diarjusz ekonomiczny
—  Oddział sprzedaży swych wyrobów w Bu 

kareszcie zam ierzają  w  tych dniach otworzyć  z je ­
dnoczone huty  górnośląskie  „Laura* i „K rólewska*.

— Huta „Marta“ Katowickiej Sp. Akc. dla 
górnictwa i hutn:ctw a ma być zamknięia i‘ po­
łączona z hutą „B ism arka* .  Termin ma być us ta ­
lony  w porozumieniu s  odnośnemi władzami.

—  Sosnow iecka fabryka rur i żelaza o trzy ­
mała w ostatn ich dniach większo zam ówien ia  z TŁa• 
mnnji,  A nstr j i  i Szwecji ,  oraz zam ów ien ia  rządowe,  
dzięki czemu ma zapew nioną  pracę na przec iąg  
5-ciu miesięcy przy dwóch zmianach. F a b r jk a  przy­
ję ła  200 robotników.

— Sow iety czyr.ią znaczne zakupy w Stanach 
Zjednoczonych. O .ró cz  zam ówień na 10.000 trak­
torów Forda na kredyt dwuletni,  o trzym ał  przem ysł
am erykański zam ówienia  na m aszyny roln icze, teks-  
ty lne  i m aszyny do j isan ia .

uiiicnic /ioniio-nycii  p rz e d s ię b io rs tw ’ d ą ż y  d o  p rz e ­
n ie s ie n ia  d o . R r r m m j i .

DLACZEGO U NAS ZAMIERA CAŁKOWICIE  
RUCH BUDOW LANY? P e w ie n  łó d z k i  p r z e m y s ł o ­
w iec ,  p r z e b y w a j ą c y  w C z e c h o s ło w a c j i ,  p o d a je  n a ­
s t ę p u ją c e  s z c z e g ó ły .  w  k t ó r y c h  ś w ie t le  z r o z u m ia ­
ły m  się s t a j e  k r y t y c z n e  p o ło że n ie  n a s z e g o  p r z e m y ­
s łu  b u d o w l a n e g o  i z a s tó j  w n im  p a n u ją c y .

W  Czechosłowacji p r a c u j e  m urarz  1 0 — l t  g o ­
d z in  d z ie n n ie  i kłru lz ie  p rzez  t e n  cza s  (>00 ceg ie ł ,  
zarab ia  za;-, liczięc 4 i [tól korćm y za g o d z in ę ,  t. j. 
1 zl 10 g r  za g o d z in ę .  U n a s  k ład z ie  m u r a r z  o k o ło  
250 ceg ie ł ,  p r a c u j e  8 g o d z in ,  z a r a b ia j ą c  2 zl 3 0  g r  
za  g o  kwitę.

P o ło ż e n ie  2 5 0  ceg ie ł  k o s z t u j e  u n a s  2 0  z ło ty c h ,  
w  O/.cchooławuKji 5 zl 5 0  g r .  J e ż e l i  u w z g lc d n m iy  
ie -zoze ,  że  u n a s  za k a p i t a ł  n a  b u d o w ę  p łac i  s:ę 
2 0 — ‘0 0 %  ro c z n ie ,  a  w C z e c h o s ło w a c j i  n a  5 — 7 % 
r o c z n ie ,  d o s t a j e  go t o n  k a ż d y ,  to  z r z o u n u e m y  
p r z y c z y n ę  o g r t  m n o g o  r u c h u  b u d o w l a n e g o  w Cze­
c h ac h ,  a  z an ik  r u c h u  b u d o w l a n e g o  u nas .

Odpowiedzialny redaktor:

M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

0 stosunku Banku Związku Spółek Zarobko­
wych do Polaków amerykańskich.

Bank Z w iązku  Sp ó‘ek Zarobkowych w ydał bro- 
ózurę, w której odpiera zarzuty  i skargi  am ery ­
kańskich rodaków na  straty, poniesione wskutek  
dewaluacji  marki polskiej przy przekazyw aniu  i l o ­
k o w a n i  oszczędności w Polsce .  S tra ty  m ogły pow- 
stać  drogą przek a zy w a n ia  p ieniędzy  z  Am eryki do 
Polski  i przy zam ian ie  dolarów na  walutę  po'ską;  
przy lokacie  go tów k i  w postaci wkładów; przy za ­
kupie akcyj bankow ych î innych.

W ed le  obliczeń fachowców, w artość  pieniędzy,  
w ys łan ych  z A m eryk i do Polski, w y n o s i ła  w pierw­
szym  roku po wojnie  przeszło 100  m'dj. dolarów, 
w następnym  5 0  do 6 0  milj .  dolarów, a dop:ero 
w roku 1 9 2 1 — 1 9 2 2  w okresie s tagn acj i  i bezro­
bocia, panującego w Stanach Zjednoczonych, cyfra  
ta spadła  bardzo znacznie.  Ruch przekazow y szedł  
początkowo g łó w n ie  przez ręce  l icznych banków  
am erykańskich, a proceder przekazow y był ogrom­
nie zyskow ny, z w ła szcza  w czas ie  postępującej de­
waluacji  n u r k i  polskiej. K orzyśc i  m usia ły  być  
wielkie,  skoro w  Ameryce pow sta ł  caty szereg  
biur, które bez na im nie jsr jch  skrupu łów w ykorzy­
s ty w a ły  sytuację  i uprawiały spekulację  na  zniżkę  
marki polskiej .  Ponadto  stwierdzono, że  w ie le  przed  
s ięb iorstw  tego  typu, w w ie lu  wypadkach w y sy łk ę  
pieniędzy do P o lsk i  w strzym yw ało  przez rok i d łu ­
żej,  by z w ięk szy ć  sw e  zarobki na zn iżce  marki.

Rząd polski, celem  przec iw dzia łan ia  tem u w y ­
zyskow i,  za łoży ł  syndykat przekazow y banków pol­
skich dla zcentra lizow ania  podaży marki polskiej.  
Jeszcze  p ized  podjęciem czynnośc i  tego syndykatu  
B ank ow i Z wiązku śp ó łtk  Zarobkowych udało s ię  
uzyskać zgodę władz  amerykańskich na  założen ie  
sta łej  agentury w Nowym Jorku, na prawach am e­
rykańskich, które przewidują że  agen ja n ie  ma 
prawa przyjm ow ania  wkładów, wolno jej natom iast  
pośredniczyć | rzv zakupie i w y sy łce  pieniędzy.  
A jencja  banku zakupyw ała  zatem  na polecenie  
kljentu marki polskie,  podając kurs i cbraćliunek  
n a ty ih m ia s t  de jego  wiadomości i przesyłając za ­
raz otrzym aną dyspozycję  dal j do E tro p y .  Przy  
przesy łce  pieniędzy z Amoryki do P olsk i  ponieśli  
nasi rodacy bardzo znaczne straty ,  po n iew a ż  za 
dolary w ypłacano im marki polskie  w  am erykań­
skich bankach po kursach niezm iernie  niskich.

Ca do drujie j  kategorji  strat, a n i ia»ow ic’o przez  
lokatę o szczęInośe i  na wkładach, na leży  podkreśl c, 
że ta n k  nie w z y w a ł  do składania  oszczędności,  po­
nieważ, w ed ług  prawa am erykańskiego, nie nr-gl 
tego cczvnić .  N atom iast  bank s t a m ł  s ię  przepro­
wadzić sprzedaż akcji swej centrali,  aby uzyskane  
ty drogą fundusze obróe'ć na f n a n so w a n io  przed­
siębiorstw  I raji-wych. Z całym naciskiem należy  
s tw ie r lz ić ,  ż.a bank zale  ał j e d y n ie —  n a b ic ie  akeji  
Banku Z w ią z 'u ,  n igd y  oddawanie pieniędzy do de­
pozytu. fcracy  w A  reryce, którzy posiadali konta 
marko-we w jaki hkoiwiek in s ly lu -ja ch  finansowy; h 
oczy w śc ie  w tej samej mierze, jak  inni właściciele  
kent, murkowy Ii, pen s ć m uszą skutki dewaluacji
1 do nich sttijują s ię  w iów nej  m e r z e  zasady j r /e
t aoilińw g n n _ . |M ł- ~ u

.C o  do ostatn iej  kategorji  ;:arzu'ó\r, dotyczący;li  
s tr a t  akCjODarjiiszy umeryl su sk ich  na zakupie akcji 
Banku Związku —  broszura wyj śuia, że  jom im o  
rodióży sg J a e y jn e j  reprezentaulów banku, emmja 
i X - : a  wr wysokości  1 4 0  imijonów, marek polskich  
zawiodła nadzieje,  o tyło, że am erykańscy snbskry-  
btnei rozebrali  około 3 5  pruc. R esz tę  trzeba było 
sprzedać w kra u. Aby nie dopuścić do pokrzyw­
dzenia akejonarjossy  amerykańskich, bank zdecy­
dował przydzielić  im. z wtaenej in icjatyw y da!s<e 
3 5  prcc. em sji,  dając dwie akcje za  jedną opłaconą; 
8 0  proc. umieścił  w kraju. T akie  postępowanie  banku  
stanowi chy ba najle, s«y dowód, jak  dalece dbał
0 l o la k ó w  w Am eryce i chcia ł  u ch io m ć  ich, wedle  
możności od strat, wskutek postępującej dewaluacji .  
AUejonarjosze am erykańscy nie skorzystali  następnie
1 prawa subskrypcji X  tej emisji.  Skargi  pochodzą 
prawie w y łą czn ie  o l  tych, klórzy nio wykonali  
doku; u, a mieli ku temu n o ność, gdyż  agentura  
nowujoiska niety lko  podawaia  o. ó no ogłoszen ia  
o nowyHi emisjach, lecz n ieza leżn ie  od tego r o z e ­
s ła ła  inren ne  cyrkularze do w szystkich  akcjonariuszy.  
Cruszura s tw ierd .a ,  że  am erykański „komitet po­
krzywdzonych* p izekręea  fak tyczn y  stan  rzeczy,  
w ysuw ając  skargi nierealne.

Najuporczywszy

b o i g ł o w y
usuw ają  proszki dla doro­
słych „Z K O G U T K 1 E  M“
w yrobu apleki A. Gąseckiezo 
Wprzed;rą apleki.

L. III. 6296/26. 2631

Obwieś, n i e .
\

Mag-istrat m iasta K rakow a, jako  W ładza prze­
mysłowa I. Instancji, na prośbo, M arjana Bicza
0 k a rtą  przem ysłową na w yrobnię przetworów 
chemicznych, a  m ianowicie: kazeinowych k re­
mów do trzew ików  w różnych barwach i od­
cieniach oraz środków do czyszczenia różnych 
m etali —  w realności przy ul. K raszew skiego 
13, Dz. X II  w K rakow ie, zarządza po myśli 
§ 29 ustaw y przemysłowej postępow anie edyk- 
talne, celem zbadania dopuszczalności wymie­
nionego przedsiębiorstw a i wyznacza term in 
rozprawy kom isyjnej na  dzitu  29 kw ietnia 
1926 r. (czw artek) godz. 9-ta /ano  na miejscu 
zaprojektow anego przedsiębiorstw a.

O tem zaw iadam ia się w łaścicieli realności
1 sąsiadów  projektow anej wyrobni z oznajm ie­
niem, że przeciw uznaniu dopuszczalności przed­
siębiorstw a można wnieść zarzuty  pisemnie 
przed term inem  rozpraw y Kom isyjnej do Ma­
g is tra tu  lub ustn ie na te im 'n ie  komisyjnym, 
później bowiem wniesiono zarzuty  Die będą 
uwzględnione i zezwolenie na urządzenie przed­
siębiorstw a zostanie udzielone, o ile przeciw 
temu nie okażą się przeszkody nizędowe.

Magisiraf sfoł, król. miasta Krakowa
dnia 7 kw ietnia 192G r.

„ R E N A IS SA N G £ “
Salon fryzjerski dla Pań i Parów

Kraków, ulica S/awkowska L. 9
(obok Grand Hotelu)

K tóra  z P ań  chce mieć prawdziwie pięknie 
ostrry/.oną i omlalowaną głowę, proszę, się udać 

do naszej fiiniy.
Ponadto farbowanie w ło só w  uskutecznia  s;e 

a rtystycznie  fa rbami francuskiemu 
2520 Polecamy się. ' / a r ~ u d

1 Inż. TADEUSZ LESZCZYŃSKI f
K R A K Ó W , G R O D Z K A  6 5 .
Materjaly e lektrotech­
niczne, wykonywanie  
instalacyj elektryczn.  

Abażury, ‘-saa

Materjaiy fo tograf icz ­
ne, w ywoływanie klisz, 
sporządzania odbitek 

i powiększeń.

Zamówienia z prowincji odwrotnie.

L. sm/tm?;.  
b. b.

"

Ogłoszenie licytacji.
Celem oddaniu w przedsiębiorstw o budowy 

kanału m iejskiego w ulicy E ijarskiej między 
ulicą św. Ja u a  a ulicą S /p ila ln ą  w dzielnicy l, 
o i będzie się w Budownictw ie miej. O dd/. 11. 
!o /p raw a zupomocą ofert pisemnych w dniu 
20 kw ietnia 1926 roku o godzinie 12 tej w po­
łudnie.

P i z y  robotach tycli ma przedsiębiorca zająć 
wyłącznie lobotników  bezrobotnych za pośred­
nictwem Państw ow ego urzędu , pośrednictw a 
pracy.

W adjutn wynosi 2%.
Plany, kosztorysy i w arunki można prze­

glądać V  biurze "kanalizacji m asta  w godzinach 
gdzie też wydawane będą d ru idm z ę l o w y c h ,

i

Nauka 
w y ro b u  d y w a n ó w

smyrneńskich
( r ę  z u c j r c b j t y )  „ '

I bez warsztatu !
Doborowa wełna, podszowka, wzory stylowe  

do nabycia stało '

po cenach konkurencyjnych.
Urządzamy karsa na prowincji.

Ola przyjezdnych nauka przyspieszona!
Roboty rozpoczęto z wzorami wysyłamy pocztą 

szybko i starannie.

Przyjmujemy t -ż  z m r a ó w ie n l f l  na  dywany, 
poduszki, m aka tk i  i t. d. e<L8

Trwałość gwarantowana! 
W ykonanie artystyczne!
Ułatwienia i u;gi przy spłatach.

„Smyrnapers“
Katolicku wytwórnia dywanów

H ,  i M .  G o d z i s z e w s k a
Kraków, ulica P .ja rsk a  L. 5, III. piętro .

o l e r t o i y e z ć i  o p i a t ą  :> zł.
O ferllP  wniesi tie po term inie lub n e spo­

rządzone1 według w zoiu nie będą uwzględnione.

Kraków, dni i 9 kw ietn ia 1926 r .^

Mmi s!oł. kroi, miasta Krakowa,

|  D R O B I t E  O S Ł O S Z E l i a f l  1
ftiehyhyćDlskiiym. | Raiujcie włosy!irzsUa Sroki natury jiznpłnic.

„Bij*ja* pł> n  na stałe  uczer 
ilienie brwi i rcos. „ t . ig ja1' 
róż nada ący rnmicuco n r tu  
ralne. „Ligja* pudor łopia­
nowy, najlepszy środik  dz a- 
łający dodatnio na  tłusto wło j 
sy, osusza je, usuw a łupież, 
przyspiesza porost, czyni przy 
tem  włos miękkim i paszy 
slym. „Ligja* b i tw a ta k  do 
powiększenia powiok. „Ligja* 
krem do pielęgnrwania  cery 
„Ligia* krem do złuszczania 
naskórka..  „L ig ,a“ spirytus 
chrzanowy do mycia włojćw 
oraz wszelkio kosmetyki do 
upiększenia cery. Niorna si­
wych włosów, farbuję we 
wszystkich n a j p iękn i ej szy cli 
kolorach, wspaulałemi frau 
cuskiemi iurbami,_ według 
najnowszych modeli. \V’j  rą ­
bią się wszelkie modne wio 
sowe roboty oraz peruki we 
wszystkich kolorach. 
„L iG JA ", Z a k ł a d  k o s a s e -  
l y c z n o - t r y  z j e r o k i ,  f r .  E u  
r ł z ł a s z e k ,  K r a k ó w ,  u l ł o a  
l i r u r ł z b a  3 .  2586

„S/.yHorla“ (zioła). l)f»3lroiin!-r 
sro<lL*k Usuną lupie)., aiwizuę, 
wy[ja<1aa'e. Daje cudowny porosi. 
Tysiąca r7.ec7,ywi3lych odezw, po- 
tl/uekł wart. Dowody pr/.y Icupnie. 
1'ukiet 2 /.Jole. W ysyfamy po O* 
iizymatiiu gotówki. Przesyłka 50 

r (mo>.na znaozkami poczlowemiŁ 
Laboratorjum „Św it", Warszawa, Ho­
ża U  lub „Św it", P^kna  25, m . 12, 

2500

r t e s z u k u l ę  posług lub 
“  prań.  Wiadomość: ulica 
Kościuszki L . 27, u dozorcy.

26-24

Kap e lu sze  m ęsk ie  krajo­
we, zagraniczne, d la  d u ­

chow ieństw a poleca Antoni 
Jarosz, Krakónr, S ław kow ­
ska 24 (Dom em erytów).  - •  
Przerabia kapelusze męskie,  
damskie, na najnowsze fa­
sony. 2;>06

Zadajcie wszędzie 
J o w e j  Reformy"

I P rze w o d n ik  h an d lo w y  i Inform acyjny p®  K ra tow i®  ~
u  a  W  ;  A  M A  w A  ^  £ 5 —   I  _        4 ^  w - . *

9 9

i
g  W y m ie n s o n e  f i r m y  p o le c a m y  n a s z y m  C z y t e ln ik o m  g

f i f A /KH YlZf/
I 1>TZI/I>. f o t o  r r . 1

W  pruj/borów fofoyraficz-  
g  S te w s K u  ‘4 .  l e i .  14  V6

h u  n k i  ^

Ik ink  M ałopo lsk i 8. A 1
U t ł u l  g ió m j w(0ł K;n#k g{' i,}t*ł- « wsżtu ezynro^cr 

b nkcwe.S
I
s
s

fâ iztiŁny Saai Krylowy
S A. v*e Lwowie ,  — Oaazut  
»  Krakowie, Rynek gł. 35.
(ikiy.y l i n  j j  t ieL i i  12

n n | k o r  /  > » ( u I vl
w reżkr* >yr.ao8ci u n k u w e o ia r
pt? ekazy utv w s . jat Ute uiiej w  

woflej IliaJ i :a-r nay.

C u k i e r n i c 1
F . M A U R 1 Z 1 U

R y n e k  g ł ó w n y  3 8

i: l'<t) t e p i u n y 11 H e t  b a t a

t t e c h s t e i n
B l i i t h n e r

S f i s e n d o r f e r
W yłączna za stęp stw o :

E. S n O Ł A l S H A
KRAKÓW, SZE W SK A 9

J O / t  r  W IT E K
ia*cdewy mtihantjt, tfroiciei tor- 
l e s ia n ś w , taer V  y t u.  fo r te w a n o w  

(jabryttika, uL S io la n io  L. O 
leleton 5M.

I t  u t r a 1
Najkcrzystn itjsza ^ód lo  zaku-iu

w huriow m  Tuler

1 1 .  S f o o r
K r a k ó w ,  u l .  ( i r o d a k a  I .. 13 

Telefon Xr 17.
Ulgi w splahtch. 

Przyjm uje «ię fu łra  do  przecho­
w ania p rz e / lato,

Herbata 
f l f i j  z „Raczka14 

,f Jiljuiz Groise
Sp. z o. o. 
K ra k ó w  

R y n e k  R t. 3 4

H otele

H O T E L  
P O H  H O Ż A

FLORJMSHA 14
IEI i i l l .  K l.  2213

Ł K i l i m y 1
H t L d z U y  — ai y  x \ a % \

pole uh

„ M A K A T A a
Kraków, ul. S raszewtklago L. : 3.

Kfięi /arnie  
sklathi  ntif

Gebethner i Wolff,
R y n e k  gr. 2 3  |

naty , pism a krajow e I 
I I

l tioniekcjadamska 1
O .S € H K E i « E I S
!nki», fUrjaiiiJ 32, lelif. 3215
M agazyn mód i słrolńw  dum- 
skich, polecu ostał nie now o­
ści wiosenne, iminowsze m o­
dele paryskie  i w iedeńskie, 
crepe de chine, georgeUy> 

salin, crep m arocaiu , 
• u ury, surow e jedwabie, sa- 

lłv. luarkizely i krepony.

NA WIOSNĘ I LATO
n a j s k u t e c z n i e j s z a  

N A JTA Ń S Z A

R E K L A M A
jest

W  P R Z E W O D N I K U
HANDLOWO-PRZEMYSŁOWYM

NOW EJ REFORMY p?

Likieru
fab ry ka  najpnednla luyo li 

l l t i ł r ó *

E l i T E N  L U C A S

liOLH
. Bak tal. 1575 
/n t la 6 WHpilrl**' „

J[-*/ z i / h o r r /
p himienne.- 1

1 1  A L E K S A N D R O W IC Z
| Basztowa 11, _  Te|, :ju j 40Q4 

przyborórr blarowyoh

„ N O W A  R E F O R M A *
jedyny dz ienn i*  popołudniowy w K ra k o w ie ,  w ojew ództw ie  Śląskiem i  zachodniej Małopolioe,  przvnos  
n a jśw ieższe  wiadomości telefoniczne,  te legraf iczne i  iskrowe —• oraz ostatnio  notow ania  g ie łdow a

i jest już i  godziaacli popołudniowych lub wieczornych w dniu opuszczenia prasy do nabycia:
W  k s i ę g a r n i a c h  k o l e j o w y c h  T o w a r z y s t w a  „ R u c h "  lub w  agencjach  dzienników:

W T rzebini o godzinie 14-56.  
W Szczakow o] o godzinie 13-28. 
W M ysłow icach  o godz. I 5 ‘52.

W K atow icach o godzinio 1 6 1 9 ,  
W O św ięcim iu  o godzinie 16-30. 
W D ziedzicach  o godzin ie  17-12.

W B ochni o godzin ie  16-36. 
W T arnow ie o godzin ie  17-32.  
W R zeszo w ie  o g o d . iu ie  l t t - i l .

I 1‘racouniakapelusza
Pracow nia kapeluszy uuu»akk-li 

i jn(*skitV»
H .  S e i d l e p a

pod kierow nictw em
A .  N e l s s e p a
K ro k ó w , u lic a  B ra c k a  L. J5
przyjm uje do p rze’asonow ania 
n a  ti aj nowsze fasony — wyko­
nalne solid jiR — przyjezdnym  

w przeciągu :) goił/in.
Leny przy slępne!

I J io w e r y 3
A u s t r o  D a im le r

Krnków, Sławkowska i l 
sta it  n t sk ładz i* rov/aty, motocykla

P U C H .

Samochodu

O p o u y  M i c h e l i n
dostarcza

„ A U T O  T E C H N I K A "
Kraków, Retoryka 21, telefon 4345.

M SfldczofiskD
w szędzie do nabycia!

R eprezentacja: 
M w ,  Szpitalna 3 8 , 1. p.

g Ubezpieczenia2
Tj-filtjilYJ it tn f ta i i  na tjcia

l i ” (iiiK T K U aV  8 .

Kursa maturyczna < dokształcające

„ W l K D Z f l "
(iod osobiKlatu kierownictwem  

prof. Bogusława Butryiaawlcza 
vt Kr&kowla, ul. Studoocka L. 14
przy lo tu  w ują lak «lo m atury , 
jakote* do w w y  8 tU ich egzaminów

„SILCA.KBO* ^
Zjednocz, kopalnie górno^i^3kie 
3k:ady: ulica Pawia, ieiełan 139J w  
doslarraa  h u rtow ire  i detailiczm e 
furaiui pltr.vszarzgdny węgiel gór- K g  
no.ś!aski i koks z w łasnych kopalrt ^

Z e g a r k i
.O m oja " —  „Do«a“ —  „R '.*ko^(“

^jkntoj^i g
l . b r u l l  ^
K ra k ó w , u l .  S tn ro w W Ia n  f g

m M B z m m
najskuteczniejsze W

W PRZEWODNIKU C
Informacyjno-liandlowym ^

„Nowej Reformy4: i

Czcionkami Drukarni Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska L. 10, pod zarządem Stanisława Ziemiańskiego.


